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Kraków, 8 stycznia.
"Flirt Mussoliniego z opozycją trwał bardzo 

krótko i zakończył się obopólnein rozczaro­
waniem, aczkolwiek flirt polega na tom, że na 
wypadek zerwania niema ani rozczarowujących

piły czyny. Czyżby opozycja cnciaki powtórze­
nia czynu z paździći’ulkaT922 roku? A właśnie 
prasa faszystowska i to nie tylko skrajna, 
prze do analogicznego czynu. I tak >>"Imgero® 
powiadał że rzad pepełnia wielki błąd, jeżeli_    1.5.........

(Telefópfcm od naszego korespondenta).
X Iarszawa, 8 stycznia. Z Londynu donoszą: 

»Daily Telegraph« dowiaduje się z Rzymm że 
wedle powszechnej opinj?. jeżeli opozycja zwy- 
cięży przy najbliższych wyborach, gabinet u- 
4worzy Giolitti i Amen ioli, którzy wy uczą 
Mussolimenm prases o zbrodnię zdrady głów­
nej. Według wiadomości z Włoch, pisma opo- 
zycyjne, zamknięte przez Mussoliniego już się

ulrazaly, atoli bez artykułów o sytuacji we­
wnętrznej. »Avąnti« zamieszcza na naczelnem 
miejscu wiadomość o podwyżce cen chluba, we 
wszystkeh miastach. »I1 Kondo« zamieszcza 
bardzo szczegółowy opis uroczystości Trzech 
Króli, zaś dziennik »Sub Albino® w miejsce 
artykułu naczelnego przedrukowuje rozdział 
Pisma Świętego.

-*------------ oo------------

an. rozczarow anych. Stary Giolitti, znany neu-J sądzi, żq za pomocą zninm w gaumecia^ all ° 
tralista z ssasów wojny, Orlando, któremu kilku aresziowrń(!) wy-jaśrii sytuację. Pziert- 
■Wiosi zarzucają safandulstwo jako przedsta-, nik ten stawia^ następujące bśl-dzo znamienne
wicie]owi Włoch w rokowaniach pokojowych 
w Wersalu, popierający dotąd Mussolinie- 
go, tudzież niektórzy członkowie gabinetu 
-Mussoliniego, sądzili, że Mussolini powoli, krok 
za krokiem, przesunie się znacznie ku nim, 
pociąga jąc za sobą cały onłam uranu kowanych 

- y‘u JAv, że w ten sjfibsób w d.Jszym rozwoju 
•Wypadków nastąpi powrót do konstytucyj- 

. ch stosunków i dokonana zostanb wi-eszcie 
przyrzeczona przez Mussoliniego »uo.rinałiza- 
'Cja« kraju. Jakie zamiary miał Mussolini, na­
wiązując stosunek z opozycją, trudno określić, 
odnosimy wyrażenie, że uczynił próbę dla za­
sady i dla zyskania nH czasie. Gotów' był do 
pewnych ustępstw', ale rozmiary tych ustępstw' 
"yjy ba rdzo ograniczone zarówno przez orjen- 
tację samego Mussoliniego, jak niemniej oijen- 
tację radykalnego skrzydła faszystów.

Tjent.icję skrajnych faszystów oświetliły 
1“ -i';vwo liczne wypad! i, które zaszły na pi o-. 
7?l»cji, zwłaszcza " w północny ćh Wioszcch. P 
tak we Florencji mimo istniejącego zak. .-.u u- 
rządza nia i  p-omadzeu i pochodów, 20.000 fa­
szystów w czarnych koszulach, równie zabro­
nionych, przeciągało ulicami miasta za zezwo­
leniom prefekta.' T ui pochód został urozmai­
cony zdemolowanym ji spaleniem gmachu wy­
dawnictwa opozycyjnej gazety, Było to rzcczy- 
wistem oświetleniem orjentacji skrajnych fa­
szystów. Nie pozostał w tyle Medjolań, gdzie 
50.000 faszystów urządziło sobie pochód na 
wzór florenckiego.

Oczywiście przedslatwiciele opozycji, któ- 
: zy ąuuęzii się przejściowo w rządzie, spostrze­
gli, ż*“ furt z Musaolitiim jest flirtem myszy z 
to om. Postanowili toż wycofać się i to jak 

najprędzej. jstąpili tedy najpierw Giolitti i 
Urlando Za nhiri poszedł prawicowy liberał Sa­

ndra, który piastowrał godność przcwodniczą- 
‘ igo komisji budże towej,, pierwszą godność 
parlamentarną, po prezydenturze Izby. Wresz­
cie za Salandrą poszli jego stronnicy, ministro­
wie Oasa-ti i Saroccłii. Ten szereg dymisyj zo- 
su.i ukończony liiesnodziewanem ustąpieniem

Mussolini zapowiećlział, że wyjaśni sytuację 
W ciągu 48 godzin. Spodziewano się powszech­
nie rozwiązania Izby i uwięzienia oiyedsNiwi- 
cieii parlamentarnych opozycji, pozbawionych 
nietykalności poselskiej. Mówiono o tein jako 
n rzeczy -nieodwołalnej. Tymczasem. Mussolini 
dotąd pjfegiigjmńięj nie myśli o rozwiązaniu 
Ifby deputowanych, która ma się zehrać na po- 
siedzonij w dniu 12 bm. Radykalne dzienniki 
iaszy^toAYtlde czynią z- togo powodu Mussoli- 
niemu zarzuty — z przeciwnej zaś strony pra­
sa opozycyjna z iron ją  podnosi, żę po słowaEh 
Mussoliniego nie nastąpiły czyny. Jest to zby 
teczne wywoływanie wilka z lasu, a  jak ten 
wilk wygląda, okazało się ostatnio we Floren­
cji i Aiedjoianie.

Jak  się zdaje, na razie »ćuce« Mussolini 
chce załatwić przesilenie przy pomocy obecnej 
większości parlamentarnej bez odwoływania się 
do paitji. Nie dobrze postępuje prasa opozy 
c3 jna, jeżeli mu przypomina i8  godzinne »uf- 
imatum« i powiada, że po słowach nie nastą-

poslulaty: Zgniecenie wszystkich tajnych sio- 
wwzyyzeń, kontrola i dyktatura nad wszyst- 
k'emi ba«kami, zwłaszcza na ^Eanca Comne- ■ 
ir.ale®, faszyzacja w zystkśch władz i urzędów, 
fnszystnwsha refe-ma korsNrtucji, natychmia­
stowe ryvięzie*ue wszystkich, którzy uprawia­
ją propagandę autifaszystowoką.
” Tó wystarczy. Mussolini zachowuje dotąd 
pozory -zadów parlamentarnych. Czy opozy­
cja sądzi, że kiedy Mussclrai rzuci te pozory 
i przejdzie do czynu, to będzie lepiej_• t - 
opozj cja, detąd rozsądiia, chce pójść torami 
komunistów, prących do rewolucji? Wszak w 
tej rewolucji bez względu na' io, ktot ij i uiej 
wyszedł zwycięsko, zginęłaby beznadziej..w 
właśnie obcina rozsądna opozycja. Ale do .0- 
wolucji nic przyjdzie. Natomiast »di.ćex Musso- 
łini, przyparty 'do muru, może zdobyć się na 
czyn, który mu podpowiada, dziennik »Impe- 
r o ;. Zadaniem opozycji jest medopiisączenle 
do tego czynu i uratowanie przynajmniej po­
zerów' pailam?ntaryzmu.

W fym chaosie, w którym odgrywa wielką 
rolę namiętność partyjna, mogą odegrać zbaw­
czą  rolę tacy ludzie ijftk (Giolitti, Orlando i 3a- 
landra. Jeżeli Giolitti dośwhdczor.y parlamen­
tarzysta zostanie, — jak to donoszą telegra­
my — przywódcą opozycji’ i jużeli posłowe o- 
pozycyjni pójdą za jego radą i powrócą do 
pailaliienfu, to słorva Mussolmicgo pozostaną 
tylko słowami, a ćsyn stanie się zbyteczny. — 
Los państwa włoskiego znajduje się ule tylko 
w rękach Mussc.iuiego, ale tak*e w rękach o- 
pozyfji. Oby ręka opozycji nie okazała się sla-
bą. '  .,

Sfar.owFsko opnzycji nliasfr jj
Rzym, 8 stycznia (PAT). Do chwili obecnej

ot̂ fefe potu m notę poM i
ScaEt «,araaęe p5 ’ily pchMsj za własność prywatną

GdaiiL.t, 8 sly^znia (PAT). W odpowiedzi na 
nptę luinistra 'łtrassburgera, żądającą ukarania 
winnych przekroczeń i dania satysfakcji, se­
nat gdański przesłał dc komrsarzn Pzec^ypo- 
spoJfej noie, w' której oświadcza:

Nota polska wychodzi z założenia, że godła 
na skrzynkach pocztowych są godLjni suwe- 
rennemi. Założen*e to jest mykne(!). Działal­
ność poczty polskiej ąą  obszarze rzeczypospo- 
litej gdańskiej, na wet gdyby zostawała w gra- 
jii .‘ach traktatu gospodarczego, jest przejawem 
z którym nie są połączcie żadne prawa suwe­
renne.

Co się tyczy skrzynek pocztowych, to cho­
dzi tu o uszkodzenie rzeczy w zwykłym, kar- 
no-prawńym s„nsie. Zarządzenie w sprawie sa- 
nowo,negc(!j umieszczania polskich skrzynek 

pocztowych należy ty 11:0 do władz państwo­
wych. Z tego w zglęńu rząd w. m. Gdańska wy­
raża ubolewanie i potępienie, że niewyśledze- 
ni sprawcy targnęli się' na własność prywatną.
W szczególności nader godnem jest ubolewa­
nia, że uszkodzono także skrzynkę na gmachu 
ppęelstwa polskiego.

Senat gdański widzi się zmuszonym zwrócić 
uwagę na to, że tego rodzaju zajścia, nie mo­
głyby się zdarzyć, gdyby nie było samowolne­
go i sprzecznego i  umowami umieszczenia pol­
skich skrzynek pocztowych.

Senat gdański ma zaszczyt zakomunikować, \ dla Gdańska jasno wykreślene. 
że stosownie do swegu wyżej określonego-sta-! r  '*> u

nowiska, natychmi; st po obzym anu wiadomo­
ści w'diOżył odpowiednie kroki przy pomory 
kompetentnych władz, by wyśledzić i uuarać 
winnycl: i zapobiec pow'tórzer.iu się zajść. • 

Senat gdański już w styczniu 1928 dowie­
dział się, że Polska zamierza samowolnie(!> 
urządzić na całym obszarze w', m. Gdańska 
shiżbę poczt owaą z listowymi skrzynkami pol- 
skieini. Gdańsk zwrócił siz wtedy do wysokie­
go komisarza Ligi Narodów Packinga z prośbą 
o orzeczenie, że to postępowanie Polski naru­
szy stan pra./nie ustalany. W orzeczeniu wy­
sokiego komisarza Hackinga z maja 1922, wy­
soki komidąrz Haoking odpowiedział na to ną- 
stępującein pismem z dnia 6 stycznia 1923 r., 
skięrowauem do dyplomatycznego przedstawi­
ciela Polski:

Prężydjum senatu prosiło mnie o orzeczenie 
r tej sprawi'1, ale 5vydaje mi się, że nie potrze- 

łja żadnego mzecneiia, bo poprzednie decyzja 
jasno wykazuje, że Pciska nie ma prawa urzą­
dzenia ^użby pocztowej, wychodzącej poza 
obręb budynku, który został jej dla tego celu 
przyznany dla dalszego tiąnspurtu poczty do 
Polski i z Tolski i zagr; nicę oraz z zagranicy. 
Prawdopodobnie zachodzi tu  nicpoi ozumienie i 
Polska nie ma zamiaru urządzania tak rozsze­
rzonej służby pocztowej.

Położenie- prawne jest przeto w ten sposób
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O s t r a  c d p o w f t j J ź  k c t i r s a r z a  g o n .  S t r a s s b u r ą ć r a
Cdfcńsk, 8 stycznia (PAT). Komisarz gene­

ralny Rzeczypospolitej polskiej minister St-ass- 
nifc wyjaśniło się czy onozycja wróci do parła-  ̂burger przesiał wczoraj do senatu w. m. Gdań- 
mentu. Dziś w południe koinitet opozycji ud- ska ^ąstępujcą notę:
będzie zebranie dla powzięcia ducyzji w  tej 
sprawie oraz dla ustalenia tekstu manifestu 
do narouu. Wśród opozycji cześć maksvinali- 
stćw zmieniła swe stanowisko i jest obecnie za 
powrotem opozycji do pariorientu, a io w tym 
celu, Łby wobec skrępowania yrasy kerz^ st-ć 
dla agitacji z trybuny ••arlameotaraej. Uwnńają 
oni, że wobec xnowregc rządu i nowej polityki 
należy sformułować zarzuty opozycji wr parm-^p 
mencie. Dzisiejsze posiedzenie komitetu opo­
zycji ir.a ostatecznie ustalić stanowisko opo-
zyfj'-

Decyz a gabinetu co do tar̂ inu 
ojwych w)^orć‘v

Rzyn, 8 stycznia (PAT). Dzisiejsza »Tribu- 
na« donosi, że gabinet oowziąi decyzje co do 
ordynacji '.yh trezej oraz terminu nowych wy­
borów, przyezcni dziennik przewiduje, że nowa 
ustawa wyborcza może być przyjęta przez izbę 
deputowanych i senat w ciągu stycznia, a  więc 
zdaniem dziennika zgodnie z przepisami kon­
stytucji w 45 diń po ogłoszeniu uchwalonej 
ustawy wyborczej mogłyby się odbyć wybory 
czyli, że r.ie w maju ale w pt>łow!e kwietnia.

^Powołując się na pismo z dnia C hm. l\rr. 
108/25 zmuszony jestem stwierdzić, że do obec­
nej chwili nie ót •zynu lem żadnego zadosyć- 
uczynienia za obrazę państwowych emblema­
tów polskich i za obraźiiii e wybryk] wobec 
siedziby komisarza gmierahiegc Rzeczypospo- 
lifoj.polskiej, gdyż nie mogę uznać za zadosyć- 
-uczyuienie pism-a senatu w. m. Gdańska z dnia 

bm., starającego się sprowadzić dokonanie 
gwałtu do zwyajego uszkodzenia własności 
prywatnej. Ze zdziwieniem dowiedziałem się 
z tej noty, że senat w. m. Gdańska nie oddał 
prokuratorii sprawy artykułu, podburzającego 
do gwałtu. W inkryminowanym artykiue 
»Danz. Zlg,« z dnia C bm. mianowicie w sło­
wach (nota przytacza odnośny ustęp artyku­

łu), dopatrywać się musimy wzywania do po- 
pehreria czynów karygodnych, przewidzia­
nych w artykiue kudes.su karnego. ‘Sprawa 
nabrała w czasie od mojego pisma, o tyle no 
wegu charakteru, że wiarygodni świadkowie w 
protek óiacn, których odpisy acz ,ni, stwier­
dzili, że w czynach gwałtu brali udział urzęd­
nicy, podlegający senatowi, a fc.nkcionarjusze 
'Olicyjni odruówili ochrony polskiego mająt­
ku państwowego.

Wobec tego wzywani senat w. m. Gdańską 
do zawieszenia w czynnościach winnych urzę­
dników i natychmirstcwego postano wiec!a 
wdrożenia przeciw nim postępowania kurnego, 
rozetem żądam dania mi zadosyćuczy nienia 
za dokonane cjyny w formie osobistego prze­
proszenia przez przedstawiciela senatu w. m. 
Guańska, w & s dzibie komisarza generalnego.

Strass liUagei.
  ------------UU---------------

rosa wszî ko o zoĵ lach t; rijiu
Cfeletonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 8 stycznia. O zatargu gdańdkim [ której pauperski wybryk był wyrazem pierwr 
prasa warszawska pisze: .szymj ale której drugin, stokroć groźniejszym

Ehrenberg w "Kurjerz^ Porannym*: Nie w 
w skrzynkach pocztuwyrh i, ich postponowa­
niu leży istota rzeczj, a.e w barwach, któ.ymi 
jest pomalowana, ale w zasadzie politycznej,

wyrazem je s : ton i styl, w jakim p. Sabm po- 
zy.ala sobie korasponuować z rządem, który 
swoje suwerenne nad Gdańskiem prawa wy­
konywał dotychczas z bezprzykładną skrom­

nością, delikatnością, chwiejnuśeią, rezerwą i 
w duchu oszczędzania wszelkich drażłiwosci.

Poseł Stanisław Majewski w ^Gazecie Po­
rannej Nie wolno rządowi polskiemu dfbro- 
dus7nrb i lekltę ręką potraktować tego wypad­
ku. Gdańsk musi być za to przykładnie uka­
rany. Nie jest to bowiem obraza lego lub owe­
go obywatela Polski, ale państwa. Taki incy- 
deat pcciąga za sotą ultimatum, albo Gdańsk 
pię ugnie, przeprosi i sprawców znajdzie i su­
rowo ich ukąrze dalej polskie mienie należy­
cie obroni, a przedewszystkiem z szacunkiem 
odnosić się będzie do Polski, albo do -licha 
stać nas na to, ażeby komisarzowi polskiemu 
i urzędom polskim w Gdgńskii^pizydz!eHć od­
powiednią asystę, któraby im powagę i bez­
pieczeństwo zepewnila. Czyż gorsi jesteśmy od 
Litwy? Czy problem gdański trudniejszy jest 
od kłajpiJzkiego? Dość pobłażania i kunkta­
torstwa. Na kolana trzeba rzucić hakatę 
gdańską przed majestatem Rzeczypospolitej.

Poseł Stioński w sAvarszawóance« nisze: 
Senat gdański, jak się okazuje, nie jest zdol­
ny i nie jest dość silny, ażeby mieć w poszano­
waniu prawa polskie w Gdańsku, a ponieważ 
Polska praw swych strzec musi jak oka w gło­
wie, więc pomyśli o tern, ażeby jej slly aopo- 
mrgly do zapewnienia ;ioszaii<- wania praw w 
sposób wskażmy przez inne świadome swej 
godności państwa, oslalilio przez Wielką B.y- 
tanję, gdy dokonywał się zamach na prawa 
i godność państwa.

»Robo'nik«; pisze: Ze strony Gdańska, r/,a 
dzonego do dziś dnia przez nacjonalistów nie­
mieckich, uprawia cię stale politykę bojkotu 
Polski i traktatu we-salskiege. Dopiero przed 
kilkunastu dniami da posiedzeniu Rady Ligi 
Narodów znalazły się^ia porządku obrad spra-. 
wy, wysunięte przez Gdańsk, a  godzące w 
traktat i praw« Polski. Że sprawy tego rodza­
ju w ogóle mogły- być poruszane w Lidze Na­
rodów, świadczy to o rozzuchwalonej akcji na­
cjonalistów niemieckich Gdańska, aby coraz 
bardziej rozluźnić związek z Polską i odzyska­
ną w ten snorób .^wolność* zaofiarować Niem- 
coiii, bó tylko do tego zmierzają dążenia wy­
zwoleńcze nacjonalistów gdańskich.

Również inne pisma zawierają pudobuą w, 
nę sytuacji.

Gdańsay urięclmsy pocztowi brali 
ud'ia; w ekscesach

Gdańsk, 8 stycznia (PAT). W ciągu dnia 
wczorajszego powtórzyły się usiłowania uszko-: 
(lżenia■ polskich puszek pocztowych. Polska 
dyrekcja pocztowa jest w posiadaniu kilku 
protokółów z funkcjonałjuszami polskimi któ­
rzy usiłowali przeciwdziałać niecnym usiłowa­
niom. Ustalono, że w ekscesach brali udział 
o/zędnicy g lańscy. Między innymi schwyta­
no st. sekretarza pocziy gdańskie j Wilkegc, 
któremu towarzyszyli umundurowani urzędricy 
poczty gdańskiej. YYilke wzywa1 głośno do 
niszczenia skrzynek pińskich, podubnie jak to 
robiono wczoraj,

SEWEJtYN UDZIELA

ZŁA WS8£BA
I malem go w roku 1£7G. ,

Mieszkał w Krakowie pr:y ulicy Grodzkiej 
“^B arterze dwa małe pokoiki i kuchenkę, a z 

ia r odelwiu«, gdzie dzierżawił w oficynach 
s>o .leszcze odmijmy wał jeden pokoik z kilku 
ąi ni gratami »z mebiami®, aby samemu 

mieszkać faniej.
Na drzwiach bielała duża karta z napisem: 

ł-J . -l iimaire, nauczyciel języka francuskiego®.
•spotykałam się z często, bo mieszka-, 

(tm w sąsiedztwie. I  tak mimochodem zrobiła 
Slę znajomość.

Lył to staruszek sicdmdziesięciuletni, śre­
dniego wzrostu, krzepki jeszcze, trzymający 
Sl_ę prosto i biegający żwawo, za wszo staran­
nie ubrany, w czarnym lśniącym cylindrze, z 
pod którego wymykały się długie, siwe włosy.

Iran Luniaire nietyllio był »metrem« języka 
francuskiego. Widocznk nie przynosiło to sta- 
_TŁ3BkoT.ł tyle dochodu, aby żyć jako tako. 
Był także ( groclnikiem. Otó na kawaiku dzie­
dzińca, ukrytego między dwoma skrzydłami 
oficyn, uti-z jony wał szeregi mniejszyeli i więk-, 
™ych wazonów z rośliuami dekoracyjnemi, 
które sprzedawał, a częściej wypożyczał do 

!,icrania sal fcalowycli, albo domów żaioby.

Zieleń lego roślin zdobiła zarówno dobrze miej­
sca wesołości, jak miejsca smutku, otulała je­
dnako szepczących słówka miłosne, jak łka- 
ulf rozpaczy wdów i sierót.

Codziennia widywałam go w tjm  zaimprowi­
zowanym ogródku, biegającego z zieloną ko­
newką od krzaczka do krzaczka i podlewają­
cego wazony. Miał wtedy zwykle na głnwio 
haftowaną czapeczkę z czarnym, długim ku­
tasem a w ustach fajkę na długim cybuchu.

Dochody trzeba było jeszcze ciągle uzupeł­
niać, bo nawet oba razem, dawały nie wiele. 
Dowiedziałem się nayrzy kład, że p. Diunaire 
przyjmował z przyjemnością role statysty, jeżeli 
ówczesny dyrektor teatru p. Kożmian nie za­
pomniał o starym. A dnia jed-nego pochwalił 
się, że dostał na kilka tygodni miejsce lektora 
francuskich dzienników u »pana hrabiego®. — 
Biegał tam wyelegautowany i uszcżęśhwicny 
codziennie na godzinkę po obiudzie. ’

Z czasem, gdyśmy się już na dobre zbliżyli 
do siebie, dowiedziałem się, że pan Dumaire 
nie był wcale Francuzom, ale nosit piękne 
nazwisko polskie, że był. oficerem wójsk pol­
skich w 1831 roku. że wraz z  innymi obroń­
cami ojczyzny wyemigrować musiał za granicę, 
że razom z wiciu iiinymi tułał się tu i ówdzie, 
aż na koniec znalazł kawałek ehleba w Pa­
ryżu, ożenił się tam z Francuzką i zamierzał 
lam osiąść już na stale, bo do kraju nie wolno 
było powracać i nie było po co wracać.

'— Ale inaczej się stało — mówił starowi­

na — najukocnańiza żrna umarła, a mnie ta­
ka tęsknota za krajem ogarnęła, że uciekłem 
z Paryża i przybyłem do Krakowa. Tutaj osia- 
dłem pud przybranem nazwiskiem żony i jak 
mogę, pracuję na kawałek chleba. Pan Bóg 
łaskaw daje mi zdrowie i siiy i jakoś żyję. — 
Wreszcie niezadługo i to się skończy.

Ilekroć rozmaaiał ze mną o środkach u- 
trzymania, o coraz trudniejszych zarobkach, o 
wzrastającej drożyżnie, zawsze zwykł był koń­
czyć zwrotem: swreszcie niezadługo i to się 
skończy «.

Raz zwróciłem uwagę na te słowa i zapyta­
łem go, co przez to rozumie, c z y *  sądzi, że 
wkrótce nastaną lepsze czasy, czy spodziewa 
się może z\, rotu swej majętności rodzinnej, w 
Królestwie, pizez rząd rosyjski zabranej, czy... 
Ale przerwał mi zaraz:

— Nie, panie, na mmc już czas iść tam — 
i wskazywał palcem na ziemię. — Tam na 
mnie już czekają wszyscy, —: wszyscy moi 
rówieśnicy.

— A cli, takó piin krzepki, zmów, że p.ze- 
żyjescc pan jeszcze niejednego młodego takie­
go, jak ja.

 Ntie to, mój panie, ale w wolnej chwili
opowiem pani: ciekawy wypadek z mojego ży­
d a , a wtedy pan mnie kromniesz. Opoweim, o 
puwiem, przypomnij mi pan tylko.

Wreszcie nadeszła sposobność:
Pan Dnmaire był w dobrym humorze, sie­

dział jakiś zadowolony w  ogródka i palił ulu­

bioną swmją fajkę na długim Cybuchu. Rozma­
wialiśmy o lem i o we ng wreszcie zgrabnie, ni­
by mimochodem, przypomniałem mu obietni­
cę, że mi kiedyś opowie jakieś ciekawe zda­
rzenie ze swego życia.

— Otóż, widzisz pan, było to tale — zaczął 
opowiadać, puszczając od czasu do czasu 
kłęby dymu i wpatrując się gdzieś w dal, 
przed siebie, oczyma, które odtwarzały znowu 
dawne, przed laty widziane obrazy:

—  Po kilkuletniej tołaczct, po owym nie­
szczęśliwym dla nas 31 roku, osiadlem wresz­
cie w Paryżu. Z różuego się to tam pieca 
ehleb jadało, wreszcie przestałem być cięża­
rem drugich i  zacząłem zarabiać sam na życie.

W tym czasie zaczęto w Paryżu opowiadać 
dużo o jakiejś wróżce, która niestwoizone rze­
czy miirta przepowiadać : umiała szczególne 
jakieś wrażenie wywierać na tych, którzy się 
do niej udawali. Nasłuchałem się dosyć o' niej 
w różnych towarzystwach; to ten, to ów był 
u niej, ale wszystko puszczałem mimo uszu, 
lxi nmie to nic 'iie ubclioijzilo, a ze wszystkich 
wróżbitów i wróżbiarek drwiłem sobie zawsze.

— Aż oto pewnego dnia wbiegło do mnie 
dwóch kolego w, także byłych oficerów wojsk 
polskich, z którymi żyłem w szczerej przyja­
źni, i z wielkiem wzruszeniem zaczęli uu opo­
wiadać, że wracają od owej wróżki i nauzwy-

V esyj podnieceni są tern, co od mej o sunie s łj-  
szeli.

Zdumiony byłem, tem wrażeniem, jakie pani

wróżka na nich wywarła, bo Ich miałem do-: 
brze, jak sobie zawsze pokpiwali z wszystk ich 
jasnowidzów, co udawali, że potrafią zaglądnąć 
w przyszłość. I zacząłem się z nich naśmie» 
ivać i podrwiwać z ich dotychczasowego trzeź­
wego patrzenia na, św7iat. Bronili się, jak mo­
gli, wreszcie zawołali:

— Uwierzysz nam, gdy sam tó zobaczysz 
i usłyszysz, cośmy widzieli i słyszeli: musisz 
iść, aby doświadczyć tego, CiArny przez chwilę 
przeżyli. Tu szkoda słów: potem bęiizies2 roz­
prawiał, a jesteśmy pewni, że zmienisz swojo 
zdanie.

I tę propozycję ich wykpiłem i nie chciałem 
już z nimi o tem wszystkiem rozmawiać.

Ale nie skończyło się na tera.
Coraz ciekawsze i dziwniejsze opowiadania 

dochodziły mnie zewsząd o sławnej wróżce. — 
Koledzy nie przestali innie' też zachęcać, a- 
bym poszedł, przytaczając Jako- argumenta bar­
dzo poważne i powszechnie znane nazwiska o- 
sób, które nie żenowały się zasięgać wskazó­
wek o przyszłości swojej u  jakiejś kam-baby- 
wróżki. Bo zaraz przychodziły mi na myśl i n ­
sze stare baby kabałark1, mieszkające 
t«m na ustroniu po wsiacli i przepowiad”ją co 
dziewczętom zakochanym, u> ich czeka.

Wreszcie ciekawość przemogła'-* — posze-s 
dkiiń

(Dok. nast.ł.
t _  —:— -00 B - -w



NOWA kEFORMA

' D a miki gttańąkfe prowokują luunosć 'dc. 
gwałtów, i Deutsche Allg . Ztg.« wprost ctoma

ga się, ny skrzynsi poisKie ttstuuąto nrzę*:1 •? 
przy pomocy policji.

©yM KomiMcznel eriiUsFiEli sfiiienti®
e u r s z n e m

(Telefonem od naszego korespondent*).
Warszawa, 8 stycznia. Policja polityczna 

poddała pod obserwacje organizację, założoną 
przez grnpę studentów kilku wyżazyeh szkół 
w  Warszawie, pod nazwą »Życie«. Organizacja 
miara zgrupować niezależną młodzież socjali­
styczną. Jednakże już od początku swego 
istnienia, organizacja ta zdra za la tendencje, 
odbiegające od haseł, głoszonych oficjalnie. — 
Władze przekonały się też niebawem, -żo

kwitnie tam propaga Ada k ompnistycAia, pro- 
^yadzona przy pomocy posliw komunistycz­
nych. Dokonano rewizji w mieszkaniu studen­
ta  Wągrowsfeiegc, gdzie była równocześnie 
siedziba >;Żyeia« i  p_“ k ja  znalazła tam obfity 
materjał obciążający całą orgai?rzaeje. W  na 
slepsi.wie tego aresztowano Czesława Wągrow- 
skfego, Antoniego Boniewskiego, Borkowskie­
go, Walczył a, Ehrmana I Fhrlicha. j

Bffli iscd szsMoeislii Maranie
Na fcftfc  o ś^ f rfcettyffii," z s f ia d ło  Cb z w szystk ich

Bukareszt, 4 stycznia.
,  Przed tutejszym sądem wojennym odbywa 
•się proces tajnej organizacji szpiegów bolsze­
wickich. Proces ten jest raczej dalszrm ciągiem 
poprzednich i nowym dowodem, że akcja nol- 
szcwicka przeciw7 Rurami ji nie ustaje. Stanęło 
pized sądem 40 oskarżonych, przyczern zna­
mienne jest. że w całej tej organizacji pstro­
katej narodowościowo jest (ylko diyn Ruirai- 
h ó w : porucznik Kita i kapral Nogrea; reszta 
składa się z Sasów Siedziomgrodzkicłrr Wę­
grów, Rosjan, żydów, Ukraińców7 i Bułgarów. 
1 tv poprzednim procesie szpiegowskim »!ira- 
Wa« Gasenko i Diduczok (ten ostatni pr.iwrrik 
«  ui(iwr. lwowskiego) odgrywali pierwszorzędną 
rolę. W obecnym figuruje JkraL.iec Czajkow­
ski, były kapitan, nie wiedzieć jakiej armji, 
który z tego tytułu został dopuszczony do ar­
mji rumuńskiej i przyjęty do szkoły wojennej. 
iŁćaje się, że współwinna szpiegostwa była i

G rób — .Test to  y b a e ra n iE i s lo S sn a  
c»»ą fe«w«wai issffar t̂ośe Ireml 

żona Czajkowskiego, która w śledzi cie popeł­
niła samobójstwo, "wyskoesywszy z drugiego 
piętra przez okno.

s Uniwersał ^słusznie zwraca uwagę, że roz­
maici oficerowie pcchaD-mia nieokreślonego, 
pod etykietą »ukraińską« z łatwością przemy­
cają się do ośrodków obrony narodowej i upra­
wiają tutaj’ szpiegostwo. Dzieje się to przede- 
wszystkiem wskutek wielkiej dooroduszności, 
która to cecha charakteryzuje naród rumuński, 
a powLći-e wskutek wielkiej ignorancji, jaka 
tu ta j pa*v.fje co do spraw Rosji, Ukrainy i wo- 
gale wszystkiego, co się tam dzieje.

Gą to Indzie, Łte rzy mniemają, że istnieje 
wielki nich ukraiński, . skierowany przeciwko 
Rcsji w samej Ukrainie i ie  ruch ten jest przy­
chylny Rumunii. Iluzje te brane są na serjo w 
rachubę przez ignorantów, & bolszewicy wyzy­
skają tę naiwność dla przemycania swych a- 
jentów-

0 pflłgzBOe Roftfowe łogigMa
K rts H !^  i  l U m  P lń :w .:t i

Z inicjatywy posła Mariana Dąbrowskiego oraz 
rtarosty pińczowskiego L c a tttr ti  odbyła się 
wczoraj w województwie Śląskiem w Katowicach 
konferencja w sprawie połączenia kolejowego po- 
międzj  powiatami piiicztroskiin i miechowskim, u 
zagłębieni krakowskiani i Górnym Śląskiem. Na 
konferencję, której przewodniczył wicewojewoda 
dr Żurawski, między innym.1 przybyli; marszałek 
sejmu śląskiego Wohiy, poseł hlarjan Dąbrowski, 
poseł Korfanty, szef wy działa komunikacyjnego 
w województwie Śląskiem, dr Banaszłriewicz, sta­
rosta. powiatu katowickiego, dr Władysław Dą­
browski, syndyk Izby rolniczej w Katowicach, 
Michalski, syndyk Izby handlowej w Katowicach, 
iuż. Brzeski, burmistrz Królewskiej Huty, Dombek 
prezes Związku miast śląskich, Finch, dyrektor 
Związku góiuiczo-łuitriiczego, dr Przybylski, dyre­
ktor Piechalęk, pi.°zcs rady miej ikiej Katowic, 
iuż. Ruclow.ki. »

Sprawę retercwali kolejno po?. M. Dąbrowski, 
oiaz staiosta Laniolte, wykazując, jak wielkie 
ziia,r,ze-iie ula aprrwizacji Zagłębia krakowskiego 
i Górnego ś  ęsi-.a będzie miało połączenie koi^ju- 
.we pomiędzy' Pinozo wekiem 1 Miechowskiem a 
Krakowem i Górnym Śląskiem,- t. z-n. między po­
wiatami, które należą tło aajLogatozj ck w Polsce. 
1’es. Koi dudy w przemówieniu ewojeni wskazał, 
ie  naioży poprzeć pisa powyższego połączenia 
kolejowego ze względu na aprowizację Górnego 
Śląska, który jest terenem wybitnie przeąjjrsfo- 
■wyja. Fa Górnym Śląsku daje się odczuć wielki 
brak ml oka, dowóz zuś bydłu z Poznańskiego (ost 
utrudniony. Praktycznie sprawa da się przeprowa­
dzić w ten sposób, że Bank Polski powinien żlom- 
baruowue- obligacje Banltn Gospudarstwa Krajo­
wego, w wysokości 6CG tysięcy złotych olbOwLam 
obliguej.: tc Bank Go.Jpcdurst.wa Krajowego pi*.y- 
rzeki dać nr budowę powyższej kolejki •—

Fa wniosek posła. Koiiadtogo uchwalono, że 
czynniki śląskie, mian owieje województwo, :wią- 
2 -̂k miast śląśkito, organizacje wielkiego prżtrny- 
słu i robotnicze, a wreszcie iuń-ta jak Katowice, 
Mysłowice i Królewska Huta, poprą pisemnie, w 
Banku PoUfcLn powyżs? e żądani?, W rarie, gdy 
by Baak Folsk: nie igodził się na ten kredyt*, na­
leży 300 tysięcy złotych rozebrać pcmiędzy po- 
ezczegóinemi o -ganizacjanii na Górnym kląsku.

Również na propoiyc;^ posła .Konar.teg-o wy- 
Inano delegację z przedstawicieli województwa, 
wielkiego przemysłu, związk: i ndatt śląskich, \Ylel 
kich Katowic, Kiółewsktej Buty i organizaeyj ro­
botniczych, która to delegacja w ihiin 15 styczma 
wraz z przedjtawiculami Krakowa i- przedsta wi- 
ciehn i ziem plńczowsbćej i miechowskiej, uda się 
do Warszawy do centrali Banku Polskiego, aby 
tam poprzeć sprawę.

Pozatem uchwalono dalszy wniosek posła Kor­
fantego, aby wybiać specjalną bomLję, która s.ę 
zgj.nił ewei.tur.lnem tilokowabńm obPgacyj po­
między oigs nacjami Śląskiem!. D< komisji tej
wybrani zostali dyr. Plecłuilek, burmsitrz Dombek, 
dyr. Pizybylski i syndyk Flach.

I  (zlGłfllnafti MaM:iu  difisfiley
u  Am«fyt£

i  Związek .ikraillkidi towarzystw w Ameryce 
„Objediia.nie11 na odbytem w listopadzie i .  r .  po­
siedzeniu postanowił poprzeć w ydataą po-mc cą ma- 
terjałną towarzystwa ^śzkilna !?omicz“ i „Pro- 
ewita‘i we Lwowi; dla umożliwienia Am  prowa- 
d—?nia -walki o piawa narodowe. W sprawie pro­
pagandy ' ukraińskiej w Ameryce posianowiono 
drukować agitacyjne pisma ulotne i  ksL.żki o sto- 
6'iiikach w kraju, u eh walono wydać instrukcję or­
ganizacjom. które sprawy mają poruszać na zgro 
mrdzeniaich i wiecach, a. Ofcócz tego posta. lowio- 
po udiiieść się do amerykańskich instytucyj hu­

manitarnych o pomoc ca kulfciualae i hUuianLtar- 
ne cele dli starego kraju, koezjniono też stajania 
w celu wspólnego zbliżenia na’ gruncie arnrry- 
kańskim „jwdbitycli11 przez Polski: narodów. — 
Utworzono komitet inicjatywny dla powołania do 
żj cia Związku Ukraińsko-litewsko-białoraskiego, 
na czole którego stanął Litwsln Bajrunas.

Z dochodów w listopadzie z. r. wynoszących 
2316‘20 dolarów, po.itaiiowioii o wysłać do kraju 
1900 .dolarów, a tc. na „Ridną Szkołę" 1000, na 
więźniów politycznych 200, na inwalidów 200, ua 
F. B. (fundusz bojowy) 200, na sierot/ 100, na 
propagandę polityczną 100, dla „Proświty1 50, 
Bursy rzemieślniczej 50.

K K O N I K A
Kraków, 8 stycznia

PRZEJAZD PREMJERA GRABSKIE JO PRZEZ 
KRAKÓW. Jutro w godziuacłi Fora;nnycb przejeż­
dża przez Kraków pceiMjwr (łrahski, który udaje 
się. na lt.lkudniowy wypoczynek do Zakopanego.

ROZPOCZĘCIE OBRAD rWIODZYNAPODOWEJ 
KONFEKENCJJ KOLEJOWEJ W KR/ROWIE. 
Dziś przed południe.u rozpoczęły się w ciyr. a  de­
jów ej wstępne obrady międzynarodowej konferen­
cji kolejowej. Fa koinfcreucję tę zjechali dofych- 
uzao do Srokowa: Czechcrfowaoy, Niemcy, Jngo- 
słcwianie i  Węgrzy-, nadto przybyć mają jeszcze 
Szwajcarzy i Aiutrjacy.

4* Celem konferencji jest. rewizja dotychczaso­
wych 'leżpośrednich kcmimikącyj toturotrych inie 
dzy Polską z jednej stromy,’ a Ozeeko uowae-ją, 
Austrją i Węgramf z drugiej strony. Oprócz  ̂tego 
kanfere-ncja rozpitrzy zasady dila komumijcacji hez- 
posrtdniej to.vanOwej między Polsną a Wfochanii 
i Szwajcar ją z tiansytcia przez wyżej wymienione 
państwa.

Z ramienia min. Kolei żel. przybyli: po. Chod­
kiewicz (przew.), dr Zawojski, dr Brzezowski, o- 
raż pp. Tyczyński i Zięba. W obralach bierze 
ogółem 30 osób. Planarne posiedzenie rozpocz­
nie się w i/cdziolę w Izbie handlowej i pmm.

ZAĆMIENIE SĆONCA. Pierwsze, powazinej.-ze 
w tym roku zjawisko astfuiomi^zns iirzyparla na 
dzień 24 stycznia. Będzie to zaćmienie słońca, któ­
rego początek przypada na godz. 12*41 po- pęk# 
zas koniec a‘06 po pcł. czas według Greenwieh. 
Zaćmienie będzie widoozu : w pomocnej An.er/ce5 
w półn. części Ameryki pohiduiowej, na octanie 
Atlantyckim, w /achcDuej Euircpie i północne' 
Afryce. Całość zjawiska będzie można obserwo­
wać jedynie w północnej Ameryce i  na oceanie 
Atlanty akim AmerykaA.kie obserwator ja czynią 
już pizygp owania na wielką skalę. Po raz piery-

zdjęć jrafŁcznyc3.)filmowy eh.
40 'AGONÓW DRZEWA DLA K KAKOV A.

Dziś nadszedł do Krako-ya dla miejsłdch skład-iw 
aprowizacyjuych z państw7, lasów w Rozwadowie, 
Jóbr żywieckich itp., transport druewa miękiego 
w iluści około 40 wagonów. Oalsze Łrausporty 
nadejdą w najbliższych dniach. Cena drzewa ule­
gła zniżce wskutok obniżenia taryfy kolejowej. 
Przy spusowoośei -a,znaczyć jależy, że i prywatni 
przodśiębiorcy z to-go samego powodu powimmi ob­
niżyć. cenę drzewa.

ILOsĆ 3EZROLOTNYCH W WOjEWÓDZTWkE 
KRaKOWSKIEU. Według7 ostatniego wy ki. z u 
stanu beziobotiij cli, stan bezrobotnych w woje­
wództwie krakowakiem wynosił w dniu 1 stycz­
nia 4329 osób. W porównaniu z przedostatnim 
wykazem cyfra, b c Łrobjotnyeh zmalała o 124 osćib.

ZJAZD INSPEKTORÓW SZKÓL POWSZECH­
NYCH!. YV ostatnich dniach odbył się w Krakowie 
zjazd inspektorów „zkół powszechnych z okręgu 
kuratorium krakOuTskicgo. W zjedzzie wzięło u- 
dział 31 uoz^Suiiików7. Omawiano stosunek inspe­
ktorów szkolnych do jad szkolnych powiatowych, 
a w .szczególności do włajfe autonomicznych, spra: 
wę okólników i rozpoiządzeń .ninisterjalaych, któ­
re stoją w kolizji i  obcvvi‘i.zuj«ącemi ustawami, a- 
stępnie oJczytauo sprawozda,nie ze zjazdu odby­
tego w Warszawie. Wygłosili . efer.Cy jakc Spra­
wozdawcy: insp. Grzobdcniowski z Wieliczld. oraz

inl&p. Zają^zKowski ż Iświęeimia. Rózołucje zjazdu 
będą przedsłarratr- tóiissterstwu do zatwierdze­
nia.

BUDŻET KRAK. GMINY IZRAEL1CKIEJ. —
Rada wysanairaiwa po przex»cwacizenin szczegó­
łowej dyskusji na posiedzeniach pod przen^dni- 
otwem jA-ez gminy iz.r, Mra Rafała Landa.ua odby­
tych, na których omawiano dotychczasową gospel 
dackę gminy, tudzież cały szereg zadań w tym 
rdku w/konać się mających, budżet na rok 1.925 
zatwierdziła. Ma wniosek członka Rady p. Rc;en- 
berga uchwaliła Rada zaufanie i poJsriękowauie 
prezyiljnm gminy izr. za owocną pracę dla dobra 
gminy.

WYKŁADY WITOLDA WANDLRSKIEfiO. —
Autor najbliższej premjery teatru im. J. Słowac­
kiego, klechdy scenicznej pt. r,,Śniieirć na gru.-zy“ 
zjechał do naszego ńuaato, aby liicrować ostatnie- 
mi próbanni swej sztuki. P. WtaWlurski, ziirmiy teo. 
rotyk i działacz ua polu życia teatualnego, wygłosi 
w Kollcgjuni wykładów naukowyeli (Rynek, łiuja 
A-B) cykl wykładów na temat „Wajku o nowy 
tcaitr". Pierwszy .wykład odbędzie siij dziś we 
czwartek o gtute. 7-ej.

ZAMACH SAMOBÓJCZY ŻOŁNIERZA NA PO­
STERUNKU. Wczoraj o godz. 0 % wieczoircm po­
strzelił sio z karabinu w lewy bok Henryk Wcin- 
garten, szer. 2 kompinji karabinów' masz., stacjo- 
uov7aiiiCj w Mydlnikach. Weingarten dokonał za­
machu w t-lk Hi, gdy stał ha warcie na jednym z 
Obiektów wojskowych. Jak nas informują, Wcin- 
gaioteu zmarł w szpitaiin

UJAPa D R/-BUNK C WY. * -Tut. władze poliryjhe 
zawiadioinLono, że are-ztjwa.no niejakiego Józefa 
IIuszka., Józefa Dobiję i Władysławą Górnego z 
Płdtkyiltoyiić, ktuszy w wigilję Bożego Farodze- 
nia napadli na drodze między Białą a Żyweerii na 
Wł. Białka i zrabowali mu paczkę z towarami Ulu - 
wrjtncnii. Szkoda, jaką poniósł Białek, wynosi 
370 zł.

WYPOŻYCZYŁ SOBIE AUT 1. Wczoraj p. Win- 
canty Migdał: doniósł do władz policyjnych, że 
skradziono mii * pod restauracji „Poloi.ją" przy 
pl. Szcz.eipsiiisk.iiji saiuochód wartości -róbO zł. Wy- 
dołegowana na miasto służba wywiadowcza auto 
cwkullazła. Oka/alo się, że ktoś bezpłatnie wyna­
jął sobie ten samochód i używał przejażdżki po 
Krakowie.

„WIERNA* Sl UŻĄCA: Aresztowano Jadwigą 
Shsbo&zewską, lat 30, służącą, która na szkodę 
swego chlebodawcy Karola Scharnka w Bieżano­
wie skradła garderobę znacznej wartości.

A a f f e r s i e i n  n a  ł a ń c u c h u
M c f F f i l e a c a  7  o«ófc»  w  n f ą z i e G l n

ZMARLI:
— Zotja D o i a w s k a, przeżywszy lat 24, po 

długiej a. ciężkiej chorobie zmarła dnia 7 stycznia 
br. Nabożeństwo żałobne c łorawitne będzie przy 
zwłokach 10 bm. o goiz. 10 rano w kaplicy cmen- 
rarnej, poezem nastąpi eksportacja na miejsce 
wiecznego spoczynku. Zmarła była córką dyrekto­
ra miej Kasy Oszozędnogci Józefa Dorawskiego i 
Mik ii z Korolewtozów.

ZGON ADY OKA'"A I PUELICYSTY POL­
SKIEGO W WIEDNIU. Z Wiednia doinoBzą, że 
zmarł ta.ni w7 76 r. ż. dr Józef Z i p s ę. r, znany 
w sfera,eh polskich ądwokat j. kcccspomdent długo­
letni „Kui jera Lwoweskicgo**, od czasu de czasu 
zasilający .swojem piórem „Nową Reformę".

Dr Józef Zipser był w Wtodniu jako adwokat 
obrońcą, wielu spraw, mających zasadnicze dla 
społeczeństwa polskiego znaczenie. Był uczynnym 
i nie oglądał się na r.ćntownuść swojego zawodu. 
Jako korespondent l puJilicysti. stał zawsze na 
stanowisku inicrcoów poisSnuu Zgon jćgo wynola 
szczery żal wśród licznych znajomych i pt zyjacióh 
jakich pozyskał sobio w kraju i społeczeństwie 
połskiem.

ZGON AUTORKI „LISTÓW, KTÓRE QO  NIE

Benin, 8 stycznia,
Angerstein, który jak wiadomo zamotdnwa* 

-TWoją żonę, teściową, szwagrową, ogrodnika, 
dwóeli slużąeyi h i chłopca- biurowęgt), przewiezio- 
oy został ostatnio do więzje-aia c  najostrzejszym 
regulaminie w Limburgu. Do dnia dzisiejszego 
Angerstein nie dal się nakłonić do złożenia wy­
czerpujących zeznań, a w szczególności nie chce 
podać właściwych motywów jego czynu. Twierdzi 
on, jak i dawniej, że żonę swą zamordował tylko 
dlatego, żr chciał ją uwolnić od ciężkich cierpień, 
inne zaś osoby zgładził dlatego, żo irytowały jego 
żonę. FatiuraUiie sędzia śledczy nie daje wiary 
tym, tliimaęzcijiom się i postanowiono zastosowy- 
wać w badaniu jego metod kryminalisty cztiych, a 
mLuiowiwe niomento zaołtoczenja i przerażenia. 
Jednakże wobec Angersteina metody.te nie mia­
ły powodzpiiia, ponieważ Angerstein p0 chwilo­
wym przestrachu szy bko przychodził do równowa­
gi i nie dał ze siebie wyciągi lać żadnych aeznań, 
uważjując, że mncze4iie jest ztotcin. Jedyme le- 
kaize rzcczoiZiiiawcy mogą poszczycić się }>• MŁaf 
sukcesem, a to dlatego, iż zdołali z liiegu wydo­
być, że po zamordowąsiiu umył sobie ręce w po­
koju kąpicJowym. Władze śledcze otrzymują wicie 
listów7, przeważnie od kubiet, które twierdzą, że 
.przyeryną mordu Angersteina musiała być kobie­
ta. Sędzia śledczy przez cały tydzień przebywał 
iv miejscowości, gdzie mieszkał Angerstein i prze­
słuchał z górą 1J0 świadków, cheącf natrafić na 
przyczynę czynu Ąngerstaina-.

Sprzeniewierzenie, jakiego dopuścił się Anger- 
steio, jest brrdzo nieznaczne, wynoeS bowiem za­
ledwie 1800 marek. Sumę tę z łatwością Anger-- 
stdn mógł pokryć, więc. nie można tego brać za 
przyczynę straszliwego mordu.
. Argerstei" w więzieniu przebywa cały zakały

w łańcui hy. Obie ręce ma ściągnięte łańcucheip. 
Na nogach ma obręcze,' które połączone są z łam 
cuchami ua rękach, tak, że morderca poruszać się 
może z wielką trudnością. Mimo to zasypuje są 
uaiego śledczego listami w ostrzejszym-lub łagc.l- 
niojsz/m ton-ic, w których domaga się polepszenia 
wiktu więziennego, a prz^dewszystkiem dostar­
czenia mu litra mleka dziennie. Wogóle Aiigei- 
stciiii stara, sio o dobre jodle Z własnych fundu­
szów kto)uje ś. odki żywności, które spożywa w 
oip-rymicłi Jościacli. Na jego stole irięzioupym 
znajduj? się codziennie uwoce, ciasta, chleb i in­
ne specjalności. Dwieście marek złotych, które 
puefiaiiał {Ąźy, sobie w7 chwili uwięzienia go zużył 
wyłącznie na polepszenie wikła.

Mordercę pilnuje Trzech dozorców, którzy gn na­
wet w czasie joiLsenia me spuszczają z oka, oba­
wiając się, by nie popełnił samobójetwa. Anger- 
steim nie jo sam. lecz dozorcy podają mu strawę 
do list, gdyż podejizewają ga, że zamierza popeł­
nić on sańiobójstwe przez połknięcie łyżki. An- 
geirstein ■ siedzi ustawieznie zgarbiony i w ręku 
trzyma biblję, łub inną książkę o treści religijnej, 
którą czyta na głos. fiewuętrzny jego wygląd jest 
dobry, yaz ua. dzień tylko przez pół godziny wol­
no mm -odbywać spacer po podwórzu więzieniem. 
Często usiłuje nawiązać rozmowę z dozorcą, prze­
rywa ją jednakże natychmiast, gdy fen wspomina 
o mordzie. Pewnego razu. gdy g o  zapyta! dozor­
ca o motywy swegc czynu, Odpowiedział krótko 

pateity^za de: „Bóg, panie wachmistrzu, pan bę­
dzie świadkiem w mojej sprr.,v.de, dlatego lepiej o 
niej nie mówmy". Skrucha z piersi jego ule wy­
buchła dotąd. Od czasu uó -zasu tylko jęczy i z 
gardła jego wydobywa się chrapliwy głos: „Moj- 
biedna żona". ,

-oa-

iiiiiiristycanej Afera zatacza coraz szersze kręgi. 
Ilość aresztowanych członków organizacji Wynosi 
'obecnie 17 osób, przeważum młodych ludzi, 'fiialc- 
zło-no znaczne zapasy bibuiy konmiiistycztiej. Nie­
których komm.istóv' zatrzymano w cnwill rozle­
piania po u1 ira eh odezw komunistycznych.

BANKRUCTWU W KRÓL. HUCiE. Z Katowic 
dono-szą: W 'Królewskiej Hucie zbankrutowała fir­
ma „IndusMa". Byle to toimrzystwo łrttaddśrtHŁ. 
założone przód 10 miesiącami prz«  spekuI&nTów 
żydowsko-niemifcckieli z Król. Huty i Łodzi, które 
tiddmilo się. spizodażą,'maniiFaktiiry. Finna na.°ią- 
gla htbryikautóW łódal-deh- i bielskich ną 100.000 
zł. Udało im się otrzymać w7 pewnym banku pol­
skim w7 Król. IIućiR wysoki kredyt, następnie to- 
wai- sar/oda]i — gotówkę zabrali i uciekli zagra­
nicę do Anstiji, Niemiec i Włoch. Bohaterami tej 
oszukańczej afery są spekulanci Spitzer z Kró- 
lo-.vskiej Huty, Sta.lil, Zymlerknopf i Dzialcsiuski 
z Łodzi.

SENSACYJNA BOMBA W KORON DWIE. — 
Mieszkańcy miasta Kotonowa na Pomorzu prze­
żyli onegriaj kilkanaście gmłzin sensacyjnego na­
pięcia. Oło wieczorem prdlil 'glówuem wejściem 
do zakladn karnego mali'.z.i-0 'io *1 ii/.i j:u-J,c, ułorą 
uznano za bombę. Ustawiono więc posterunki po­
licyjne, .które' zamknęły ulicę,’ zmieniając się do 
mira, a r  wreszcie zbadano „bombę", w której 
.znajdował się — proszek do czyszczenia szkła i
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DOSZŁY?, Elżbieta, Heyhmg-, autorka słymiyc:7. ( £ OHATERSKI CZYN -DZIECL Na jeziorze
swego czem „tostów, k .o.e go me dCsdy , ™ - |  racm^ ki(,:11. w d, ;u 14 ub. 1U. uj-letoi Stanisław 
hi w Lcriime. Pani Hcytoug * domu Ł PtAowa łniścil sIe z saneczkami na
Flenunmg, z rodźmy doorze znanej w Polsce, z w i- 1 . .
czasów sarikkh, była żoną niemieckiego dyploma­
ty, który reprMentcnyał swoje państwo kolejno w
Kalkucie, Aleksandrii, Polchiie i WaBzyngtonie. 
„Ltety, które go nie doszły** powstały beópośsed- 
nio po powstaniu bokserów w -Ctńhoini i są adre­
sowalne do „przyjaciela", który p-zebywał w ofo- 
czoinym pizez powstańców Pekinie. Powieść ta 
miała wielkie poirrotzenie i została przetiumaczoua 
ua wszystkie europejskie języki. ■*

Z  k r « t ju  i z e  ś w i a t a
WYJAZD MINISTRA NA KRESY. Jak z War­

szawy donoszą, minister Ratajski wyjeżdża w naj­
bliższych dniach na Kresy wschodnie w towarzy­
stwie wyższych urzędników ministerstwa spraw 
wewnętrznych.

ŚLUB GEN. SZEPTYCKIEGO. W dniu 4 bm. 
odbył się w Warszawie w kaplicy prywatnej ks. 
biskupa Galla ślub gen. Stani Jawa lir Szeptyckie- 
go  z hraibfenką St&oŁike.rą OKzarówną, córką śp- 
Jana hr Ołkaja z Kkkfiina, członRa rosyjskiej 
Rady państwa z wyboru z ziemi wołyńskie4 i An­
ny z Berezowskich.

POŚWIĘCENIE ZEGARA WIEŻOWEGO. Dnia 
4 bm. o i2  w póMlmie odbyła cię we Lwowie uro­
czystość pośwTięe-£,nia i oddania ped ppśęikę mią-: 
sta zegara na- wieży kościoła św. Elżbiety. ;2o u- 
rtcrzyisteim nabożeństwie rozległa się z v:ież ko­
ścielnej potmdka, poc-zem .wyszła procesja7 k: ar­
cybiskup Yflrairdowski od) ra.r.-ił w otoczeiwii ducho­
wieństwa krótkie uiodły. KSetueiu komitetu tuu- 
daicyjnego p. Chin stre>‘ił lifeto;ję kościoła św. 
Elżbiety po diżic-ń dzMejs-ży i oddał zegar w o- 
jńeKę moas-ta w ręce p. prezydenta Neijmaaaaia. ̂

Nowy zegar ufuridowany jazez obywateli dziel­
nicy gródeckiej z poparciem miasta jest pierwszym 
zegairein -wieżowym, we Lwowie, w Jm wjącym czas 
takżo -w, nocy, gdyż tarcze zegarowe stanowią o- 
świetlone od iwwią^pry szyby lnatowe, za ktorm u 
lunieiszczono światło. _

ROZSTRZYGNIĘCIE KONKURSU ARCH1TE- 
KTOŃirZNEOC ria projekt Mmiouin Narokowego 
w Warszawie. „Kiu-jer Warszawski" donosi, ż^na 
konkurs ton nadesłano 43 prac l całej P&kJą. Sąd 
konkursowy przeznaczył do zakupu po 1500 zł. 
8 projektów, mianowicie "Nr- 3, i , 20, 21, 24, 20, 
2'u i 35. Pracę Nr 3 odznaczono pier wszą nagrodą 
przyznając, jej podwójną premję 3Q0( zł. Autorem 
jej jest inż. arch. Mairjaai Nikndemowicz. ze Lwo­
wa, Z kolei auto rani; wyróżnionych prac są iuż. 
airchitokd: Nr 7 Jan Bagieńslki - j  Lwowa, F r 20 
i 21 pp. Aleksander Goldger i ipoiit Rutkowski 
z Wa* szawy, F r 24 pp. Bohdan Tretter i Aaduasj 
Tichy z Krakowa, Nr 26 p. Jerzy Sta diicwicz z 
Warszawy, F r 28 pp. Marciu Wblnfeld i  Jerzy 
Mnelier ż Yra.rszr.wy, oraz Nr 35 pp. Bolesław 
Żurkowski, Jadwiig;a Dobrzyńska, i Stefan Sieni-, 
cki iz Warszawy. Wszystkie prace kmikiu-s-iwe 
wystawione będą wkrótce w saii jatilsza w War­
szawie.

N /KRYCIE ORGANIZACJI KOMUNISTYCZ­
NEJ W STRYJU, Ze Stiyja donosząc aa.
szo stoi pod wiażeńiem wykryęu ergamwejś ko-

lód i w odległości 50 metrów7 załamał się w miej­
scu 4 metry glębokiem.. Fa krzyk jego o ratunek 
towarzysze zabawy uciekli. Tonącemu pobiegł 
jednak* na pomoc syn rybaka Żytk.owiaka,‘713-let- 
ivi Stanisław z Błotnicy, któiemu przy pomocy 
12-leluiego Antoniego Mikofcjewicza udało się to­
nącego w ostatniej chwili wyratować z narażeniem 
własnego żvcia,

FAN/AZJA SJONISTY. W jednym z os tai,.ich 
kdeszłych do Polski numerów wychodzącego w7 
Nowym Jurku żargonowego dziennika soejalisly- 
cunngo y,Forwerts'7* (Napizód) czytamy następują­
cą korespoiudcaic-ję z, Wansżńpry:

„W dniu 11 października 1924 ocłoył się v nrar- 
szawie wielki pochód sjonistycuiy. w którym 
wziął udział prezydent Ezpłtej poeskiej, p- Stani-

mówienie do uczestników pocliod-i , 
Bodaj to fautazja!

NADZW POSŁEM POLSKIM W MOSKWIE
mianowany został Staardaw Kętrzyński.

KONSULAT POLSKI otwarty został-w Aim ter- 
dainie. Hbnorcwym konsulem nSaittewanJ «stal p. 
Buckmen. Kcnsńlat rmeśCi się przy Heierigradit 
495.

CENZURA TEATRALNA W ROSJI. Żinow flF  
,?airządizil wycofanie sztuki Bernarda Shawii wŚw. 
Joaimia" z teakóiy pfetwowyełi w Moekwie. Za- 
rządzeiąu swoje iizaisadiiia tom, ze drama; Bern. 
Shawa nie jest w stanie pociągnąć za sobą wi­
dzów Praw dopodobnie skłonny Ziuowiewa lo te­
go krck ’ 1 uszc-zypii.Ye uwagi Shawa o komnniśmie, 
ogłoszone w prasie angielskiej.

KONFfSKATA LISTU PASTERSKIEGO £ - 
SKUPÓW SŁOWACKICH. Rząd c-ześkosiowacki 
nakazał konfiskatę ostatniego listu pastc/ikiegó 
biskupów slowac-ltlćli. Biskupi ci zagrozili w li­
ście pasf ei.j-kini wyklucizeniem z kościoła za w stę­
powanie do ojgauizacyj soriaijistyoz,ąyóh i JeńjMb 
cześnie nawoływali wiuniych, aby wstępuwaa un 
autonomicznych słowacki,cli partyj ludo ych. Wy- 
toiCfz;ono śledztwo ltsirno kilkiiid‘zi€iSiQCiiiv o^onoin. 
Fadmieńi.1 tu nałoży, że biskupi działali w myśl 
intonc-ji ifiyaeża, który prz^stezegał niedawno 
przed wstępowaniem do orgauizacyj socjalislyc-z-

n^NOY/E KASYNO GRY. Dla właścicieli sopot- 
skiej jaskini gry, oteżar wolnego miasta Gdańska 
j  ,t już zamaij' i postanowili „działalność" swą 
roz.?zeizyć poza guanicę tego karzełka bałtyckie-

my ___„.
syna gry na wyspie Małgorzaty na Dunaju, goz.e 
zgrani cło- nitki w Sopotach szułra s. będą mieli 
na feieję... zgrania się do resaty w Budapeszcie na 
Maigo-rzatce. Kasyno znajdzio pomieszczenie_w r- 
rjstofcratyeŁiiym ldubie, który przeniesie się dflj 
.Wiccgo, n on-umenlaJnego gmachu, jaki ma Wv ła­
dować xH'zędsiętjiorf two gry.
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przejmujący dramat r 7 akta 17 
cc-tj-rywający się w śniażujdi okulica-u 

n i i  jeziorem- ISsinope.

ZWIERZĘTA JAT LUAZle.
6 aktów senzacyjnycn przygód pięknoj 

pinczerki nelenlfi.
u Ł m m  k ? :uh  * « J  U H  , f

W g?oivnvc.i rolach małpy, ysy, węże, 
Bęgi i .bul rrierłęta._______

M£«iŻENHIGA W t Z t Z l  ■
vr rolach głów. Lit jam* Gish i ft. Bar nOlot e

m m  i

m m m

rc n y sE rji  Cec.l B. tfe S.ilto 
wy Iw ćmi Paramo int.

Dzis 7 st\ cznk o. r. w ie k  i p re m ie ra 1

„ K H E 1 0  Z A  Ł Z Y "
■wspaniał ob:.*iz rosyjski z uit-zą 

Rosj mką W leri i Jbctodm cł^ w roli gf. 
Film ilustrowany flpiBwtiań WE-szaw« 

skich art.stów operjwych.

SZTJKA 
n r . Jana 4

tcaiHj oil 50I2. 5-tj

S I  l

z H r ;  PlcHford

D A N C IN G :
„BI f.3Y“

SławK-nwska
3t.

Wstęp wolny.

Uait, i coi.zienuie

ARTVST5£Zny DBHCH10
m ięiizynarodowych ta ń ró w  j

przy koncercie prawdziwej eypańskiej orkestry

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Pełna humoru 
u zabawnych' sytuaeyj komeJja Yei*neulle‘,a .^ctel



NOW* liŁfUKlbifc

*  w* ’ ? raiia I'r'ze' najbHżs?e dni codziennie.
•Wesoły ten utyw; kt-Srego reżyserskie 'przygoto­
wanie _ przez p. Jedhowskiego oraa wyborne w y *  
konanie przez artystów z p. Bodnarzewską na 
czele, stwierdziła cala krytyka, to*, zapewnione 
powodzenie na długo W niedzielę, wieczorem uka­
że się jeszcze raz świetny „Romans zeszytowy" 
Karjcra, którego ostatnie powtórzenie zgromadzi­
ło nader licznych słuchaczy. W cyklu popularnych 
Brzeustawie.u po cenach zniżonych cieszących się 

‘ ) wronom sukcesom, grace będzie w przyszłym 
tygocłiifu po vaz ostatni wspaniale misterium Clau- 

9 ^ “ ^wajiię".
^  TĘATRU „BAGATELA". W sobotę 1.0 bm. 

ciottzr na afisz areywesola groteskowa komedja 
T r7  f  Tavhdlta pt. „Jedynaczka, króla czekolady" 

!v ro^  kreuje p. Weruicz. Partnerami sym- 
1 aty^zpej antystl i będą. pp. Wesołowski i Kwiat- 
Ic,VV:~te. W innycli, Mach, wystąpią pp. Miedzińska, 
u sochowska,_ Zborowska, Tarnin, Fertner, Wyao- 

b doński i inni. Kasa od dziś rozpoczyna 
sprzedaż biletów.

Popularny wodewil „Krowoderskie zuchy", któ­
ry stale wypbiia widownię, powtórzony bodzie 
jeszcze v/ -najbliższą sobotę i niedzielę po poł/ Dy­
rekcja teatru chcąc uprzystępnić wszystkim pozna" 
me tego wesołego wodewilu wyznaczyła ceny 
miejsc najniższe od. 50 g mszy do 3 zl.

w a t o u  „qui pro quo«
y?. d^AOATEU*. Sympatyczny zespólw&rezaw- 
EKiego teatru ,.Qni pro quo“ dziś we czwartek o 
V f‘i ^ wieczór pożegna się % publicznością kra­
kowską, ktora na każdem przedstawieniu wypeł­
niając teatr 133 brzegi, bawiła sio tańcem, piosen. 
tanu i kawałami warszawskich gości.

T O W C Z  <V „BAGATELI". Znany i. ceniony 
artysta p. Leon Wyiwioz, wystąpi z własnym wie- 
ozoren. ra.z jeden w teatrze „Bagatela" w' piątek
nr crogiam .wypełnią nuj-

bzt ■ :‘- h ^  1 ce/uone8'o artysty, pc raz pierw-

s^  -_ ' <ma rK&cz pt. „Oczyszczenie mia-

OPERETKA-Oli;
a^SZ Marica“, grana już 29 razy przy

^NOWOŚCI". W piątek operetka 
a lk t ’t f a!??&lka w masce". W soboto w,„ca na 
wircrJ? i . a ^r™ca“, grana już 29 razy przy 
w' ’ L* rolł Maricy wystąpi po raz
j  -S f .*“• Cseniekówna, ulubienica pnlilczno- „Marica,'‘ <n«wa O. TT7.-oo • T„  g:r~la będzie w  sobotę i niedzielę 

' ■ ,./?rV ^^sobotę p° poł. no cenacli całkiem 
- - ^  „Tani, gdzie skowronek śtiie .ra". WP°

__■ -,tł- ", // — *7 gvCI'Z10 JSkoWTOllGtli o p iew a  . *»
w ma.  ̂ ‘P° Dok P° cenacli uniżonych „Tancerka 
..Bainł^«łi-V» -Rfżygoto.Vąniu sensacji sezomu'

^ T C 1 Y ^ ‘  h A  fILMIE. „La G»r«onne" 
- ,L ®‘a‘8'teiitte, jeden i  naj ekszy*. suki e:

>» J n v k  *ciowycli iraiicuakiei litu-atary fo~ o> 
T-io~i ■* ' li2al *»e rtaed paru tyg©cMan*j .w prze*
-^adŁjj polskim. Jak sio oUeiae dowiadujemy, 

yaiiconne" ■wstaLi również przerobioną ną 
“ to, który nieza;flugo ukaże się pod tytułem „Tu* 
meta ua rozćL‘ożu“ w jednym z ' kin krakowskich.

,, L MASKOWY SOLISTÓW KRAK. OPERET­
KI „NOWOŚCI", największa atrakcja karnawału, 
odbędzie się w sali Starego Teatru w sobotę 10 
km. o 10 wieccór. Każdy szczegół programu pla­
nowo obmyślany. Wytrawne kierownictwo tańców 
baietmistrza CieueMdego daje rękojmię, że bał 
wypadnie znakomicie poćt każdjm względem. Za­
proszenia w kasie teatru „Nowości".

REPERTUARY! 
TEATR IM. SŁOWACKIEGO:

Czwartek, 8  hm..: ..Fotel 47 
Piątek, 9 bm.: ,,Foid 47". 
bfębota, 1 0  hm.: „Fotel 4 7 “. 

.odzieła, 1 1  bm. po poł.: .Betleem polskie'1
wieczorem: „Romans zeszyto wy

TEATR „BAGA1ELA":
Czvrurtid , 8  bm.: Występ gościnny „Qui pro quo“ 

® : Wieczór W t ó r a .
Biec: oi-pm. Tb? '  lJO p'lL: w^rowoddrsliie zuchy"; Oiem. ,,J jynaczba Itrola ciekołady".

-d^lcla, 11. bm. po poł.: „Krowoderski®, zu- 
chy ; wieczorem: „Jedynaczka króla ezekolaay b
( TEATR OPERETKA „NOWOŚCI":
I Czwartej^ 15 bm ..raneerka w masce".
I Jątek, 9  bm.: „Tancerka w masce".

Sobóta, 10 bm. po poi.: J,„Tam, gdzie skowro­
nek śpiewa1; 'dfeczórem: ..rTłrabIna Madca".

Nicd-zieia, 11' bm; po poł.: „Tancerka w' masco"; 
wieczorem: „Hrabina Marica"

.T e a tr  j^Bagfi itela44
(p) TRZECT WIECZÓR .,QUI PRO QUO«, „S;im 

miód'*, jak go dowcipnie nazwano, oprócz wyboru 
najlepszych produkcyj, zaprezentowany®h w po­
przednich wieczorach, dał sposobność zapoznania 
się z próbą, nowej formy nastrojowej ekspresji 
przez iiołączenie techniki obraizowo-ijant.Ouim'iicz- 
aej z efektem dżwięikoTvc-synibuliezłv7m p z y  su- 
gestynimni wymawiam Lu poszczególnych cyfr z od­
powiednią .barwą głosu i akcentem, co dzięki wy­
razistej .grze mdiniezwej pp. MaehersHej, Machar­
skiego i Toiną zdołało wywołać pożądane silne 
wrażenie.

Z poprzednich produkcyj najwięcej szczerego 
zachwytu' budziły występy p. PogorŁ^lokiej (szefee- 
gólme jej „Laleczka", „Trzecioklasistka." i świet­
na apaszka w -szalonym, dramatycznym tańcu), 
która też 1 pośród wesołej „Qu,i-pro- ąu-i-stowskiej 
braci" na krakowskiej afcemie niewątpliwie prylh 
zdobyła dzięki świeżemu i tak szczeremu talento­
wi, z którym o lepsze wałczyć meże w tym ze­
spole równie sjaipatywzny Bodo. Ostatni dzisiej­
szy wieczór pożegnalny „Qui pro qui- stów" war­
szawskich zgromadzi zapewne .weystkich miłośni­
ków tego miłego rodzaju setukl.

nić Iibib TumG wskieh: Leli m *  Praco kpnkuBs*we 
nadsyłać do dnia 1 lutego 1925 pod adresem: .Se- 
krotarjŁt To w. raiłoóników książki, Kraków, ul. 
Smoleńsk 9. Pierwsza nagroda ■wynosi iOO zł, dru­
ga 50 zł. Prace- nagrodzone stają się. wiasnoćeią 
bibljotel i hr Tamicwskieh w Suchej.

POLSKIE PRZEDSTAWIENIA TEATRALNE 
W PARYŻU. Podczas międzynarodowej wystawy 
sztuki deko-raeyjr.cj w Pai-yżu odbywać się będą 
przodfetawienia w specjalnie wybudowanym tea­
trze. Szczególny nacisk podczas tych przoclstawień 
będzie położony na sztukę dekoracyjną. Komitet 
działu polskiego na wy-ilawę wybrał specjalną se­
kcję, do której weszli znani polscy artyści deko­
ratorzy teatralni, jak Frycz, Drabik craz dyrekto­
rowie teatrów, i artyści.

KONKURS NA KATEDRĘ w  KATOWICACH. 
Administracja apostolska w Katowicach rozpisu­
je konkurs na projekt katedry i gmach biskupi, 
probostwo, seiuinarjum duchowne i 2 domy mie­
szkalne. Wyznaczono jedne, nagrodę 50GU zl, 2 na­
grody po 3000 zł, 2 po lóbO i 2 po 1000 zł. Wa­
runki konku-su, który upły wa 25 niarea 1925 o 
godz- 18, i plan sytuacyjny otrzymać można, za 
opłatą 20 zl w AdaunisŁra&ji aipostob kicj w Ka­
towicach (ul. Francuska 1). Pod tra t adresem nad­
syłać też nałoży prace kankursewe. .

"S T  M a d ie s ia iie f ' -
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą on rtedakcji)

1 .^ 5  a a  j u  i  s z y c i a

R z ą d  n i e m i e f ! f ! l  l a i ^ a f a  n o t a  a l T a n t d w

z a  ' s t r a  r e - . r e s i g

zacz: e się 7 i 2 styćzifia w kkalr konc ?a. kursów 
kroju i sz cia Józefy żabi _A>k‘i ż r a m w ,  uLca 
iw . Krzyża 7. Wph j  rauo ud 9 doiHpupof. od a do 7. 

a4

■Mr̂ sóki art--lft,‘?rir :io
„PRZEGLĄD W SPÓŁCZESNY" re Nr. 32 o  ry-

nosd naatęt ujące artykuły: Stanisława Y înda-kie- 
wicza: W cżterechsetną rocznicę ua-oćlzin R«asa.vda 
(przemówienie wygłoszene na- akądemji Uuiw. Ja- 
giell.), Stanisława Srokowskiego (b. w^ojewody -wo­
łyńskiego) „Uwagi o kresach wschodnich", inl% 
resujacy artykpł o MussclLaiiii i przyczynie jego 
rządów we Właszech, który umyślnie dla „Frze- 
glądu współczesnego ■ napisał wybitny publvysia 
włoski, Giuseppe Prezzolini, dalszy ciąg artyKułu 
prof. śmki o polskich podróżnikach w Grecji 1 
Troi", Micczysrawa Brahmera p. t .  „K-siaika 
twórczości Anatolii. France^", Tadeusza tezydif w- 
skiegc „O Józefie Strzygowskm^ i ieę®. 
hunici.[M'«mem", Wącljawa Lednickiego „Słów kilka 
o Pusikiiiiie i Miekięwiczu". • ■

„WIADOMOŚCI LITERACKIE" w Nr 1  z b. r.
(53) w  prospekcie na rok 1925 zapowiadają trzy 
miincry specjalne, poświęcone M' kiewiczo-wi,
R ey montowi i ąbcińskiemu, oraz pomiędzy l’two- 
\ami poetycMeml druk obszernego fragnthtu no­
wego dramatu K. H. RostworriTakiogo _ „Auty- 
c k j st“. Z pośród zairieszczoaiych artylculów iwra 
ca ją uwagę wspomufenia Władysława Mickiewi­
cza o Ludwiku Mieroslaw-kim. Litereoującą rów- ^  TOT.^R.,^,nn mu na 15-ietnie ciężkie wie- 
nież zuróuuu w treści wywodow, jak i «  w for- Wierzbicki pochc.flił z okolie' Brzoska,
mie ich ujęcia jasfc ie«enzja Kaaola Irzykowskie- “ 1U 1 n„jM£Ce z ^
g'0  z ostatniej powieści Żenomskiego „Przedwio 'POw pazueiijkiego 1 tam tez 1 o  ̂ ‘ ,
śnie". Nadto ostatni numer przynosi ciekawe hi- nia przybył z Szewoeyfciem, gdaie w ^  . t ^ 
formacje (Uitstrawa-nę) o tajnikach rękopisów Do< [ Naw^ia brzosteokiego z b u d o w a li „jatę ? tj. 
stojewskieg-o, oraz w skrótach artykuł Karola' z której dokonywali niezwykło śmiałych wypraw

-rist r 2 kl-aju  *
* (Koresp. „N. Reformy"),

Tarnów, 31 grud na.
(Sprawa rabunku przed sądem).

W tutejszym sącf sie ^kręg-iwym pi“ied ławą 
piwyslągłycfi odbyła się w niedawny m czasie roz­
prawa karna o zbrodnię rabunku i  cały szereg' 
kradzieży przeciw Stefanowi Szewczykowi 5 spól- 
nikom. Stan sprawy byt następujący:

Ojkartony Szewc.2yrk z początkiem września 
1923 zbiegł z więtienjd w Jajle z Władysławem 
Wieiizbickiu, który odsiadywał k:uę 15-IetcIege 
eiężhiego wiriienia za zbrodnię rozbójniczego 
morderotwa. Wierzbicki skazany został na karę 
śmierci, lecz wskutek ustawmy amnestyjnej karę

Benin, 8 stycznia' (PAT). Rząd nieimęeki 0- 
głesił wczoraj wieczór , odptwiedi na notę aijr.n- 
tów w  sprawie opróżnienia strefy kolońsldej, 
podpisaną przez Strosemcmia, Główne ustępy 
tej odpowiedzi brzmią:

Zakrojona na długie lata  okupacja terenów 
niemieckich przez w ojcka okupacyjne jest naj­
cięższym w°ninkijm traktatu wersalskiego.
W liistorji stu lat Ostatnich trudno szukać przy­
kładu równoległej akcji wojskowej. Zjawisko 
tego rodzaju nie ułatwia życia narodu. Jeżeli 
rządv sprzymierzone zamierzają przedłużyć 0- 
kupacią, musze ::dać sobie sprawę ze znaczenia 
tego kroku i rozwoju wyjniF tającej z tego sytua­
cji, zadającej cios pocmciom narodu niemiec­
kiego. f

Dalej notą wyraża ubolewanie, że mimo wy- 
jątkowoj wagi sprawy, rządy sprzymierzone 
zadawainlają się ogólmkowem wyliczeniem 
przekroczeń, przypisanych rządowi nieraieckie-i obecnego konfliktu 
mu i wyraża przekonanie, by siczególy dct5T-

czące tych rzekomych wykroczeń zostały za-: 
kompuiliouane rządowi niemieckiemu w na;-: 
hrotszym terpiinie. Rząd niemiecki udzieli wtas 
dy wyczerpujących wyjainiui w wypadkach, 
w których zachodziłyby zasadnicze różnice 
zdań między wojjkovrą komisją sojuszniczą- a 
rządem niemieckim. Rząd niemiecki gotów jest 
podjąć natychmiast kroki w sprawie wyrów':, 
nauia tych różnic..

Nota podnosi dalej dysproporcję między 
możliwemi wytłoczeniami memieciiiemi, a 
przedłużeniem okuuaeji, którą rząd niemiecki 
uważa za wyjątkowo ostrą formę r  epresji. —■ 
Dla tego rząd niemiecki zakłada kategoryczny 
protoot przeciw temu krukowi -rządów ■ sprzy­
mierzonych. •

Wkońcu nota wyraża zdanie, że zainicjowa­
nie pizez aijantów polityki porozumienia będzia 
mogło doprowadzić do szybkiego rozwiązania

-0 0 -

iłowy bank entisyjny w Czekach
(Telegram własuy „Nowej Reformy").

Praga, 8 stycznia. Według doniesienia *Tri- 
buny« rząd zdecydował ostatecznie utworzyć 
w najbliższym czasie, a  w każdym razie jesz­
cze w tym roku nowy bank emisyjny. Agendy 
państwowego urzędu bankowTegc będą przeka­
zane temu bankowi. B°nk emisyjny feędz?o u-
raądzony na zasadzie obecnej waluty, a aie i ł  ktor Ranku Krajów ego  dr Rossę.
*«sadzie wamty złotej. Uprzednio będc:3 jesz- --------------- - ------------

cze znowelizowana ustawa o bankach emisyj­
nych, ponieważ dotychczasowa ustawTa przewi­
duje tylko udstawę emisyjną złotą. Jako kan­
d y d a t na stanowisko gubernatora tego banku 
są brani pod uwagę: byli ministrowie 'm arsów 
dr Englich i dr Fospicil oraz generalny dyre*

n . . - \ l.ipjv nolkóanci urzaiłziłi za bandytaiiiL obla-ZE ZWIĄZKU ARTYSTÓW PLASTYKÓW. -  A-- *
aiaurm  Związku BOłflkłth artystów plastyków wr! w SńyhR1,1LJl P • - .Staraniem Związku pułsKich artystów plastyków

otwartą zostanie w „Domu artystów" przy pl. św. ckiego. _ . t
Ducha w niedzielę 11 bm. wystawa jubileuszowa1 Późno w nocy idąc za s.aj.aiin sp.aucow -V0 " 
dzieł JuJjusza Kossaka, n,rządzona dła uezczeuia kauo ich w lesie o 4 kim. od j 'rzezin odległym, 
setnej robzniey jego urodzin. Wystawa potrwa do sprawiających świnię na ognisku, Posterunkowy 
koiica stycznia. W lutym br. otwartą zostanie wy- Syska- podszedł -blisko ogniska, klęknął za sosoą 
stawa zbiorowa prac artysty-malarza Jerzego Ada-  ̂ zawołai\szy . ręce do góry", oddał parę strza- 
ma. Niezależnie od jegę urządza Związek w stycz- kt^rĉ i  giWerthltno ra iił w głowę bandytę 
niu br. wystawę w Katowicach zaś w lutym b. r. w k ^ f>kieii-0 ale saal aialo. życiem nie przypla- 
wystaw,; w Gdańsku Zarząd Związku uprasza -  . d 4 Szewczvk strzelił i omal
wszystkich swoich członków o nadsyłanie swoich tIŁ TA ’ ^.?£. “ , .
parae na powyższe wystawy względnie ich agła- go nie zabd. ftierzbicKi w duo m uat zmart, a 
szanie w stfcretarjacie Związku iiajdaltj do 15 bm. Szowczyn zbiegł, .ję 1.0 go mpic.ro później.  ̂

KONKURS NA EXLIDR*S. Tow. miłofin&ów! Rozpiawio przewodniczył sędzia Nowak ,w'to- 
Jcsiążki w Krmcowie Bgłasfti konkurs aa E5$2SBg >vali sędziowie Faieczny i Kap? csk trzal pron- 
dla bibljoteki- lir Tai-n^r, skich w Suchej. Pr jjekl Potumpa. Po przeprowaJzonej rozpra \ .e »ęuzio- 
 ,... — t— _.— -u.. — •*— —1* -zi -joaami zatwierdzili postawione

i / l f y n

w  in ie ś c f e  p o w ia to w e m  ^ a ch o tln ie f  A iłopoi& n., u r z  p  
(łzo n y  v e r i łu g  n a j n o w ^ y c h  w y m e g j w  te c h n ik i  .n ły -  
n a r s k ię j , z  w ła u n y  rr. to r e m  p rzem y z ło v _  y m , p r z y jm ie  
d c  pr- .m ia łu  n a  d o g o d n y c h  „ a iu n k a c  o k o io  2 5 —3 0  
w a g .  id w  p r t e .‘.iia łu  m ie s i ę c z - i e ,  - R e f le k tu je  s i ę  n a  
W ię k s z ą  f ir m ę , e w e n tu a ln ie  k u p c a  p n s i s f ę .  — Ł a -  
ł ó a w #  i^ liis z fe n lą  p o d  „WIŁ Y  N " d o  y  tim in is tra c ji  
„ N o w e j  Rt lo r m y " . . . 3 7

Słynne, inedąlaffit Wystaw światowych odznaczone 
i od p rze to  20 lat zaprowaUzone

N t  J . E R A N I J
ból ośmiei stające na

R E U M A T Y Z M

bóle —  oraz wszekie łamania

„NERWOLM
■ ca r ie u r k o a  w

otrzymać można ponuwuie we wszyst­
kich aptekach lnb pod adresem:

Dr Juliusz ?ran* >r. aptekarz 
w Tarnopo li, Nr 63.

Cena flakonu 2 zł. Cera flakonu 2 zł.
Kąuaić w^aźuie

„N E ew oLir Dra r m i o u
z marką ochronną 1431

„O lbriyn  t mbtkcsm11.

a ~ablau
Et Sekury, Kłaków, Z—ierzynieoka

tapicis rai ił Ignacdgo 
r, Zwi

20 -*• , /kornije robot/ zakres

aie; wćzki dzieci ;ceodnawia; gamy 
zakłada na poczekaniu. Ceny niskie!

18is3

B O sprzedania sypialni^ szafy, 
łóżka, kredensy pjKojowe i  ku­

chenne, kórnedy, „.omany, smlki 
noe.ic, '.piżamie, toł» stoliki, itołl i 
po niskich cenach, również irzyj- 
maje do ii [it.-aeji 1 t ypiatini. 
k. sjdi otet" i  jaj(łnkr. SuleŁj 
1 etolic i Józti Szozuzck ulica Sto­
larska, w ’ _mna * -O- óimiuika- 
n6 r , pod. Bocianem . 1814

O tcmai y, kanapki dc rozkład » 
n i w .  ady żeluje, i t. p, przyj- 

jrnje s<",’kie przeróbki, t/ogocf te 
warnnki. M. Bardach, Z.‘kiaa t»p\- 
cc 'iki, Kraków, ul. FlormsŁa 16.

1815

K Oixiekc)ę -ieotsoą z
wyboru, juk s~kienm, »ryanka, 

gt-rnit, i  elniane, sfetry, kuoiizel 'i, 
szalo, czapki, berety, kamaBze, 
ujńozoszki i t. p., { ńeca JouC 
ZnBikówąkK...tkó« , pt. A.arjaui: d, 
„bok kościoia św. Barbary. — Ceny 
konkurencyjne. 1854

gueszukuję pokuj L nmeblowaiio^o 
w  z tw. iiżyi«aloośfią kr-Łni. Ola 
LezuzietŁego riałżońsl fa  natych- 
idiaot lnb od 15 stjc ia na czas do 
1 maja 1925. Zglosz mi i pod B. K i. 
do Administracji „Nowej ReIormy“

Potrzeba f i i ł o p p i / t  

do rozsprzedażi 

dziennika!

jn-iBiu czcgu trybunał 
więzienia. Dwaj jegu wspólnicy z braku dera o- 

!dó\v zostali m> olaieni PoJnieśc należą, z uznałem 
działalność p. Malhiskiege piżoJowiiika pulM  w 
Brzontku, hióiy z Wielką, odwagą i wyjątkową 
gorliwością iropil bandytów.

Czy m a r s z a ł e k  P^s dski weźmie 
udział w życiu polrtycznrm i

Jak jaż donosiliśmy, w h Imach 
tek M k i  *ygłosi w Mli |iłharmeujt wat, 
SL .  ski-i odeżyt «a ^  <» organ^a-
cii najwyższych wiadz ttoisko ^,h.

W L iązku powyższym odczytem .llustrc- 
wan - Kurjór Cod?.« ćfoaosi z W am awy, ze 
marsźdłek PMsudski u s ^ t o y e  hmł swoim 
n"sbfiżsk;yiii przyjŁoiokiii po -ycznym, s no- 

u ..i całk wicte kayói portiotn do czynnej 
śluzuj w Łrmji, natomiast zamierza w najljlii- 
szym czasie * Jąc jzyoay udzia' w zyciti po-

^ ^ tm ls z y m  ciągu doitesir »IL i tujer l « k «  
z Warszawy, że ia-17 i  D W -  p o lan a  została 
Rana naczelna P„V; S., która, ̂  ządąrjie kil- 
Kanastu poslov/ socjąlisty-czsych oaiąc s.Y —a 
o^resfemem stanowiska klubu pa_I_meularne- 
o® p. p . s .  ,wohec marszałka Piłs-td ikiegt. — 
Obrady Rady nacudncj P- p- S. zapowiadają 
się podobno niezwyiłe } —

Fuzja „Galicyjskich Karpat" 
z koncernem „Dlbrawa"

(Telefonem od naszego korespondenta). 
Wiedeń, 8 stycznia. W tych dniach ma nśr 

stąpić zapowiadana od kilku tygodi11 fuzja 
przedsiębiorstwa >v?aiicyjsKie Karpaty« z pol­
skim konc^nitm »Dąbrowa«. skład tego kon­
cernu wchodzą: Lafinerje W Jc loczaCh i Dzie­
dzicach, tow. yDąbrotra*, hołeiidersk > n 
] :ać- nafto:' y, francuskie towarzystwo ?P-Qtok«; 
tow. naftoY e ^Waaikowa s, -'^ncosnie tow. 
»Karp&i,y«, tot^. nartowc uGeorge (;lairm« w  
Pusianowic* oh. Fuzji, będzie p zeprow adzona 
w  ten sposób, że sGidicyjskie Kacpajty-* jw- 
większą kapitał akcyjny z 5.378 m£L n arek

polskich na 21.4GG miljonów marek polskich 
przfei» wypuszczenie 4.580 nowych ak ty j po 
AOjpaflalnej wartości 3.500 marek polskich. — 
Akcje-te przejdą ua własność koncernu »Dą­
browa*, który obecnie należy do dolno-austrja- 
ckieg-o towai-zystwa eskontowego.

Trudności w utworzeniu gabinetu 
Marksa

Berlin, 8 stycznia .'PAT) Partja ludowa od­
mówiła udziału w  gabinecie, w którym nie by­
liby* reprezentowani nacjonaliści. Nacjonaliści 
odmówili udziału w gabinecie urzędniczym. — 

Yossische Zeitung« przewiduje możliwość dy­
misji Sheseinaima. który wskutek decyzji swej 
partji nie mógłby brać ' udziału w gabinecie 
Marksa.

LoePae prezydeiit^.n Reichs ' * m
Berlin, 8 stycznia (PAT). Na dzisiejszem 'po­

siedzeniu parlamentu nastąpił wybór prezyden- I 
ta Reichstagu. Loebe, soe. demokrata, otrzymał I 
231 gk&ów, Walraff, niemiecki nacjonalisia* J 
102 głosy, Karduff, niemiecka pr.rtja ludowa,' ■ 
59 głodów. Reszta głosów te la rozstraelona.! |  
Piczydentem wybrany został Loeue.

Na pogibłdziu ruch również więks-zy, rtektóre 
akcja silniejsze. Płacono za Len 0‘3S— 0  39, Loko­
motywy 0!48—0‘47, Jaworzno ck. 13‘25, a 25 — 
42, a 190 — 1130.

Ceduła kursowa giełd)! k r a to k i e j
8 s" azwli 19is5 TransaL jo w złotych

e u o n ^ m l c z n y
— Termin płatności podatku majątkowego dla 

płatników zacięgają«.veh j/ożyczki w listach za­
stawnych Tow. krec. ziem. w Warszawie, Tąw. 
tereif. ziem. we Lwowie oraz Wileńskiego Banku 
Ziemskiego w Wilnie, został przez min. skarbu od­
roczony do końca, stycznia 1925.

— Zaplata podatku wojw/ódzkiego od wyszyn­
ku ; spraedaży tnin.iów za pierwsze pólroc w o. r. 
niezależnie od przedłużenia do 10 stycznia rozsy­
łania uakazór. pbtLńozy.cłf, -teiwolSu min. skrrbo 
na. zapłatę tego podatku w pięcie ratach miesięcz­
nych, poczynając od 15 lutego br.

— Żąoania przemysłowców, aby lJ-godzinny 
czas pracy w hutiuctwie na G. Śląska zosti ł  utrzy­
many Jo 1 paźcMemika br., będzie, zdaje się, 
przez robotników uwoględniony.

— W związku ze s.agnacją w bandhi wyroba­
mi wlókienniwcemi szereg łódzkich firm han iło­
wych i przemysłoivycb znajduje się w trudnościach 
płatniczych -

— StohilKadiiesiąi najpoważniejszych firm koa- 
fekcyjnycw wateŁanakicb, zarówr.c męskiej jak i 
damskiej konfekcji na podstawie, wzajemnego po- 
rc -umtenia, obniżyło Ceny towarów o około 49%.

Fol. Bank pi tpm. 1—1111 
Bank Hipoteczny I—Vlli 

„  klatopolsld . . . .  
Ziem. Bank kreti. i—IX 
Powsż. ”ank krać. I—V 
Bank zw« sp. ■ ir. ł—XI 
Pol. Tor». handlowe I—V 
Impei. 1̂ —V
Pharma 1—111 . . . . .
Polski Glob l—IV . . . 
Zeglnga Polska I—III . 
Zieleniewski 1—IV . . , 
Cegielski I—IX . . . . 
Trzebinia I—IV . . . . 
I ocisk I—III . . .  . . 
Parowozy 1—III . < .
Antomótor I—II .  • . . 
Gflrka 1—IU . . . . . .
Slersi a I—IV . . . . .
Tepege . —I V ................
Polska Nstta i—III . *. 
Pol-noie 1 . . . . . .  •
PiŁot J—.'V . . . . . .

I . . . . . . . .
Meuiojow&k' 1 .  . . .  . 
TłuaiCze Ti^ebinia I—U 
A Sj  . . . . . a . . .
Btektrow. Sierbz~ .—IV 
Ouielów i—II . . . . .
K-akr~ I—VI .  ,  ,  .  .  
GAodorńw 1— V .  ■ ■ ,  
Caybie . . . . . . . .

A Piasecki . . . . . .

a.iA wczoraj
Ov2—0.31 0-33—0-34

0-14
—

017 0-10
6*10 —-
0-&2 0*33
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— OTO
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0-30 —

13-40 -13-50 13-uC—14-00
— 4-00—4-10

ETO 2-00
0-37 0‘d6—0-59

0*3 4—U-2-2 0-30

0-70 _^
0-45

O-lń-O-28 n-23
0-50 0-5S
0-67 0-05

4*30-4-45 4 a 5—4*45 '
5-40—5-2i —

— 1-35

ÓZIAŁ GIEŁDOWY
.  i P f i k o T ? s V c i  g i e ł d a  p i e n i ę ż n a

K raK O w, 8 stycznia.
L on d yn   ................ 24-91
Z u ry ch  (za 100)  ..........................  191-80
N. J o r k  . ■ . . , . . . .  5-19'/, czek 5 - i 8«a  ,/ypr
’*rar,^ (za 1 0 0 ) . . . . . . . . .  iB 7 if
A m sterd a m  212*—
P aryi (sa iOO) .  .  . . . . . . .  24-8Q, 23-20

Papiery dywldendsiyje w  W arszaw ie
t  dnia 8 stycznia 13251,

W  złoty wA
A.MCJE:. ą; -; Traasakeje

B a n h  H a n d lu w y  . . . . . . 4 - 6 0
B a n k  * w .  S p . 'L a r . . . . . . .  * • -
C e g ie ls k i   ................  0-52
P a r o w o z y . ....................................... W-&0
S ta r a c h o w ic e  ■ • • . . . • • .  4*55
. tocniewskl . . . . . . . . . .  9' “
\  u r d a v . .  . . . . . .  r - . • •  • ®2®
E aO erbuseŁ  ^
S p ir y tu s   ...................
U h od ord w
Jo b fll
im iR iń t t  0’59
B a j t  p r z e d .  Łw ftW . .  • • • .
rirJt& P o la k a - . ®"55
L rsu a

P o  z a m k h l ę c i h  k r o n i l s ł
. NOWA OFIARA PROMIENI X. Z  Paryża do­

nosi PAT: Chemik de Meander, współpracownik 
ucaonego de Menitieux, który zmarł wskutek ran 
powstałych pizez dolałanie promieni X, zin urł p',±s
z  tych samych prz, czyn. _

^.ALŻI:NŚTWO EXCESARZ3Y.TEJ ZYTY.
Z jtaWiedeń 8 stycznia. Początkowa kursa papier5w Budapesztu donoszą, £e escesa.rzowa Zyta wy- 

polsk; ch w tysiącach koron: Siersza górnicza ‘ 5, cliodżi ża mąż zr lir Józefa Hunyadtgo, marszał- 
Silesja 46, Fanto 2^1 Galicja 1520, Lumen 9, Na 
ftc 178, Schodnica 226, /=> i>aty 185.

Zurych, stycznia. (PAT). Zamknięcie. Paryż 
27-75, Londyn 24*50%, Nowy Jork 513‘6, Belgj^
25r .........
208:
138'

poi 2*77, Bukareszt 2‘6o, .Hełisngfors 12‘90, Bue­
nos Aires 1*95. Tendencja spokojna.

Kral.óv., 8 stycznia.
Ruch na rynku akcyjnym stosunkowo znacznie 

ożywiony, bez zmiany jednakże tendencji. Zawar­
to «iele taaesakcyj głównie papierami arLibrażo- 
wemi. Pewną s wyżkę osiągnął Zieleniewski.

Waluty i tewizy nieco wydrze, przeóewscyst- 
kiem dewiza na Londyn, AmrterdfJC i  Pragę. Zu­
rych słabszy.

ka dworu b. cesa-za Eaiola. W ten sposób :xce- 
sarzowa Zyta jako żona obywatela węgiefflłaegb, 
będzie mogła przebywać na W igrzcei.

UO?/E CENNE WYKOPALISKA W POZNAN- 
SKIEM Z 2G0P LAT PRZED CHR. Przy napi\v- 
wianki diogi, zniszczonej wylewami Warty, na­
trafiono na ncwe stanowisko p>rzedh:storj czne. — 
Muzeum wielkopolskie wydełegowaio asysten «*ę 
nauko wą działu przedhistorycznego, _ Aleksa-nuę 
Kprpiń ką celem zbadania tej p la c ó w k i. Stwierdzo­
no na wzgórzu, którego powierzchnię ‘'wr^y war­
stwa piasku nawiantgo (grubości 1—1 aO m.), 
grobj ślady chat i  ślady pteea gkncarsldego. Za­
bytki te znajdują się tur pod warstwą piasku w 
samej warstwie kulturalnej lub w niewielkiej głę­
bokości pod nią. Należą one, sądząc, z siedmiu do­
tąd zbadanych miejsc, do kultury łużyckiej z młod­
szej epoki branżowej, wczesnej żelaznej wzgl. do 
oki. przędny niskiego (w przybliżemu 1200—2000 
przed Cbr.). DiażysU pora jesienna prrcszkodzila 
dalszym badaniom.
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INFORMACJE PRZEMYSŁOWE I  HANDLOWE
CENY ifYROBOW MONOPOLU SPIRYTUSO­

WEGO. W myśl rozporządzania ministerstwa s;arbu 
y r  ostatnim „Dziennika Ustaw" tana za spirytus 
iczyszTzc j  .do wyrobu wódek ustalana została 
j f  syysokost 5G7 zł za 1 hi 100 proc., detajliczna 
«.„§ cena sprzedaży gotowej wódki monopolowej 
w wysokości 2’14 zł za O'6 litra 45 pros. De taj- 
liczna cena sprzedażna rodek czystych, wyrabia- 
nycłi pr^ez prywatne fabryki, nie może przekraczać 
tej ceny więcej, aniżeli o 10 proc. Po otrzymaniu 
odpowiedniego unrawnlenia, na zakup spirytusu, 
zalnp ten można' uskuteczuić bądź bezpośrednio 
w D. P. M. S., bądź w u ioważnionycb rektyfi­
kacjach. Rektyf kac je sprzedawać będą w tym wy­
padku spirytus za gotówkę, Ł j. po cenach łącznie 
z opłatą skarbowa. Przy zakupnie spirytusu bez- 
nośndnio w D. P. II. S. kupujący może uzyskać 

'kudyt. na cześć należności.- Prawo nsyskaaia kre­
dytu przysługuje przedewszystkiem tym, którzy ko­
rzystali dotychczas z kredytu akcyzowego. Wzory 
pjdań oraz warunki dla otrzymania kredyt! zostały 
rozesłane do urzędów skarbowych, oraz tych osób, 
które w roku 1924 z kredytów ko-zy stały,. Udzie- 
le.iie uprawnień na pobór spirjtnsu oraz ok.^ślanio 
ilości spirytusu na potrzeby uprawniono do poboru 
i.egoż, pozostają aż do odwołania w kompetencji 
właściwych władz oka.bowych.

ZMNIE1SZENIE SIĘ BEZPOBOCIA W POLSCE,
jak wykazują dane statystyczne, nastąpiło w woj. 
narożaiTskiera, łódzkiem, Łagłębiu Dąbrowskiem 
i w Białym Stoku. W Wi rszawie było w lipen 
8.640 bezrobotnych, w grudniu zaś 5.S20, w Ło­
dzi było becrobotnych w lipcu 45.000, w grudniu 
37.400. W  Zagłębiu sosnon ieckiem ńyło betrobot- 
nych w lipcu 12.643, w giudnin 11.490, w Bia­
łym Stoku było bezrobotnych' w lipcu 10.636, 
w grudnia zaś liczba bezrobotnycł spadła do 
2.03C.

LIKWIDACJA PRZEDSIĘSIDRSTW W ŁODZI.
Z cyfr, przedstawiających ilość wykupionych na rok 
1925 świadectw nrremyulowych i handlowych można 
wnosić, że z dniem 31-go grudnia z. r. przestaje 
stnieć około 30 proc. firm Likwidują się prrede-

wszysdiiem drobne przedsiębiorstwa włókiennicze, 
powstałe w okresie inflacji, które nie. mogą już 
liczyć na ztyt swych wyrobów, dalej firmy, trudniące 
się poś rednictwem handlowem różnego rodzaju, jak 
również srereg hurtowni manufakturowych po­
wojennych, powstałych bez kapitału i opierajaeycL 
się W okresie spadku ma-ki no. kred"cie wekslowym.

P O Ż Y C Z K I  D L A  g o s p o d a r s t w  r o l n y c h .  

Paibtwoiwy Baok rolny realizuje wskutek rozpo- 
tzjpzerlia min. refom rolnych uunielanie pożyczek 
posiadaczem gospodarstw rolnych, lut zcalonychj 
oraz uczestnikom zesłania gTirnitow. Kuidusze na 
ten ceł, w wysokości 2,500.000 złotych, costaną 
rozdziolme pomiędzy poszczególne oircręgowe uizę 
dy zieniolde z uwzględnieniem wniosków min. re­
form rolnych. Pożyczki wzyzftają się na podania 
zainteresowany ca, zaópinjowane przez okręgowe 
urzędy ziemskie, względnie powiatowe ur-ętly 
ziemskie.

JWYGOROw/ANE CENY PSłĘjZY BAWEŁNIA­
NEJ W ŁODZI. Przywożona w dużych ilościach 
przędza bawełniana z Czechosłowacji, szczególniej, 
przy niższych numerach, jest w gatunku lepsza .liż 
towar łódi^i, wyższe numera Bą równe jakoćei, 
a wszystkie kalkulują się o 10—12 p.óc. taniej, 
pomimo cła przywozowego i kosztów frachtu. 
Łódzkie przędzalnie mają jeszcze duże zapasy dro­
giej bawełny, i nie bacząc na zniżkę surowców, 
uporczywie trnymają się dawnych cen wytwarza­
jąc sobie poważną konkurencję. W stosunku do 
obecnych cen bawełny, przędza jest w Łottai o 15 
do 20 proc. droższą.

PONOWNA REDRSANIZACJA GOSPODARKI lA- 
SOW PAŃSTWOWYCH. Z Warszawy donoszą, ja­
koby rząd zamierzał podjąć ponowną reorganizację 
dotychczasowej gospodarki lasów państwowych. 
Powołana jp,zed paru miesiącami do życk dyiekcja 
generalna ooejmnjąca gospodarczo-eksploatacyjną 
część Administracji lasów państwowych ma być 
c,niesii,na. Przewidywane je3t zamiast dotychczaso­
wej reorganizacji stworzenie drugiego departamentu 
obok już istniejącego, który przejąłby kompetencje 
dotychczas likwidowanej dyrekcji generalnej.

" la  KUPOWAĆ NIEPOTRZEBNIE W CZECHACH.

Związek kupców Śląska Oieszyf .kiego nadsyła ze- 
olawienie cen po stronie polskiej i czeskiei. Obej­
muje ono towary tekstylne, skórę, wyroby wełwane 
i obuwie. Jak wynika z tege lustawienia bez- 
względrie tańczą jest po ias/,ej stronie skóra, 
śniegowe kalosze, obuwie wie leńskie. wyroby weł­
niane, przyczem trzeba wziąć pod uwagę, że jakość 
Łuwarw po strwiia polskiej tost oazwarUninwo 
lepsza, Prrj niektórych trwairach pochodzenia oze- 
skiegc różnica cen pochodź' jedynie wskutek cła, 
ktćre opłaca kopiec. T-zeba mieć pewne zaufanie 
do towarów pokkieh, które ią'solidne i trwałe.
KIMECTWO a  MIĘCZYNARCDOW Y  TARG 

W POZNANIU 1925 R.
Mirrą zauiteresowaiiia się- kujiiectwa pol­

skiego a zwid,Si.cz,a Ziem ZacliwMch Itzplitoj 
Polskiej MięcLzynarod-ow^m*Targiem w Pozna­
niu, który odbędzie się w r. 1925 w dniach od 
3 dó 10 maja, jest fakt, iż liczne zrzeszenia 
i organizacje kupieckie opowiedziały się na 
swycli z jazda JĄ za mason om wzięciem udziału 
w Międzynarodowym Targu w Poznaniu. 0- 
statnio na zjeźćkie kupiectwa polskiego na 
Górny m Śląsku w Królewskiej Hucie, zapadła 
rezolucja jjrzeciwko wzięciu udziałowi zo ^tro­
ny przemysłu i handlu polskiego w wiosennych 
Targacn Gdańsk,icl), a  natomiast za grcmjal- 
nem wzieciem udziału w Międzynarodowym 
Targu w Poznaniu, którego korzyści dla ogółu 
kupiectwa są widoczne Międzynarodowy Targ 
w Poznaniu poza celem regulowania popytu i 
podaży na rynku krajowym ma jeszcze za za- 
cmnie stworzenie jak najzdrowszej ̂ koniunktu­
ry gospodarczej dla wytwórców przemysłu 
polskiego.

ZEZWOLENIA NA IMPORT DO SZWAJCARJI
całego szeregu towarów - zagiatihceuych, dotych­
czas zakazcych do przywozu, wydał/ władze 
szwajm-iskie. Między imierni zezwolono na import 
drzewa fiudowilamegn i użytkowego szpulek dre- 
wniamych, poudzli wwizełkiiego rudcajn, papieru pa-

NIEMIECKIEGO W ZfJĄZKU ZE ZWYŻKA WY- 
£ QXOł\  ARTOSCiOjW C  I WALUT. W DBtatnicn 
czasach''“'szystkie wartościowe waluty europejEkic 
systematycznie zaczęły dążyć do -siąg.Jęcia pary­
tetu przedwojennego. W szczególnośj: funt angiel­
ski, który rJk tema notował jeszere 10 prccent 
poniżej parytetu, notuje obecnie niespełna 4 proc., 
przyesem finasowe koła londyńskiego City liczą'się 
z tem, żb i ta miska deprecjacja wkró ce zniknie. 
NaLży się więc spodziewać, żc już w najbliższym 
czasie wszystkie wartościowe waluty europejskie 
(a wiec zwjjątlchm tych, które zbyt wiele ucier­
piały, jak frank framuski, belgijski, lir włoski), 
osiągną parytet przeu wojenny w stosnnkn do dola­
ra wzgl. do złota. Na Tazie zjawisko to wychodzi 
na Korzyść Niemiec. AV miarę podnoszenia się 
ku teu np. funta, towary niemieckib airtoma vcznie 
tanieją, natomiast cena towarów angielskich do 
pi ero po dłuższym, czasie przystosowuje się do no­
wej wartości funta. — Eksport niemiecki dzięki 
temu wzrasta

VtC3EC TRUDNOŚCI EKSPORTU, BILANS 
HANDLOWY BOSJI ZACHWIANY. Jak donosi
„Ekouomiczeskaja Ziźń“ togoroczny haiuel w.y\70- 
zowy Rosji sowieckiej walczy z dażerni trudnościa­
mi. Wobec klęski nieurodzaju eksport złoża jest 
nieunikniony, łjijans. handlowy może ‘ więc byc 
ntrz^many tylko dzięki wywozowi innych artyku­
łów, a więc przedewszystkiem lnu, masła, skór-i t. p. 
Jtduakto największą trudność w handln temi to­
warami stanowi przyjęty zwyOżaj gotówkowych za­
liczek, na które zachodni odbiorcy wobec .btakn 
zaufania.. do rosyjskich stosunków niechętnie się 
decydują. (Zupełnie słusznie —- pzyp. red.) Mimo 
to jednak starzy klljenci powoli napływają Drugą 
tiudność dla rosyjskiego wyyrozu stanowi okoli- 
ęznosć, iż Rosja lia swoje zachodnie targi zbytu 
może się dostać tylko drogą tranzytn prze*' 'są­
siednie lraje. Głównymi odbioresflni Rosji są: 
Niemcy, Anglja i Skandynawja. Droga do tych 
krajów prowadzi przez nadbałtyckie poiry Eatunji

kunkowego, .wełnianych-strojów dfiinskich,. b lachyi Łotwy. Ostntnid zaś rządy estoński i łotewski 
Maiaiiej, tijtów i śriib, cynowych kaipsłi do bute- nietylko zniosły popizednio udzielone nprzywilejo­
lek i t. p.

POMYŚLNE KCHJUMTURY DLA E tSPORTU
wania 20°/0-tową zniżkę tranzytową, lecz zwiększy, 
ły, trzykrotne opłaty za skład, skróciły termin ma-l

gażynowania,. todnen. słowem ■ utrudniły trarzvt 
szeregiem nowych przepisów. Rosyjskie sfery kan­
ałowe uważają te krok5, rządów nadbałtyckich za 
gospodarcce represje i obiecują wyciągnąć z rieb 
kon iekweueje.

3T0PA PROCENTOWA W R03JI SOWIECKIEJ.
Prywatny procent, który na rynku moskiewskim 
dochodził do 10—12 miesięcznie, obniżył się prze­
ciętnie di 6 — 8 proc. Bank państwa obniżył ste ję 
procentową dla instyfucyj państwowych i koope­
racji.

Przy dyskoncie weksli do 2 mieś. 9—8 pr.
Przy dyskoncie weksli porad 6 mies. 11—10 

pruć. Na specjalne rachunki pod weksle do 3 mies. 
10—9 proc. Na "ożyczki pod towary 10—12—9 
proc.

Dla klijenltry prywatnej stopa jest wyższa o 2 
proc., maksimum 12 proc. Została również zmniej­
szona dwu, a nayvet czterokrotnie komisja. Normy ' 
dla instytucyj prowincjonalnych są wyższe, ale hto 
przekraczające 12 dla państwowych i 15- procent 
dla prywatnych.'

Po obniżenin stopy procentowej przez bauk pań­
stwa obniżyły ją aa dyskantowo-pożyczkowe ope­
racje i inne banki.

W IWESTJł REFORMY WA! U TO TEJ HA
WĘGRZEoH wy powiedział się w sposób bardzo cie­
kawy prezes węgierskiego banku handlowego, p. Fiiip 
Weiss:

oest rzeczą bardzo niebezpieczną nagłe przera- 
chowanie naszych tysięcy i miljoudw n i drcuae 
wartości złotowu. Trzeba lndziom -zostewie jeszcze 
przez pewien czas iluzje. Najlepszym dowodem tego 
jest PoIskał gdzie' natychmiast no wprowadzenia 
zfetowej walnty ceny podniosły się baidzo ZLacznie. 
Przy systemie ml jonowym ludzie stracili szaęunek 
dla małych cjfr i dlatego chętnie ńie zwraca się 
uwagi na grosze, chociaż przedstawiają ono wysoką 
werteść. W kwestjacn walutowych dmą rolę pd- 
grv *a elemt at psychiczny, którego nie 
lekceważyć.

Oupowledzialny redaktor:
M i C H A Ł  K O N O P I N S K L

f f — I . M ■  11. 1. 1 M ' I  ■ — — — — —

| Przewodnik handlowy i informacyjny po Krakowie
W y m i e c i o n e  f i r m y  p o l e c n m ^  n a s z y m  C z ^ f e i B i i k o m s

A lim iin . i  em al/otf'. 
nacat/n ia || Cykor ja jj fortepiany |j Hotele |[ Mołdry [

-iłyiiKi do kawy, migdałów- 
i matu, nakrycia stołowe 
o-yg. alpacca, „Berndorfl 

Krupp" poleer' firma

„ Z E L A i i i i "
UL.FIjORJAŃSKA m
U i i i ą d ^ e n l  t  k n e h - i n n e  d o m e  

i  n a c z y n i a  - j n a l j t  . / a n e  o : 

a i n m i n j o w o  p o l e c a :

: :  H E  t ™ * N  E I K E R

S l n r o w i n a a  17.

Cykorja „GLEBA*1
w yłączną sprzedaż

1. Bielicki, Mały Rynek 1.

Cnkiernte j
P.. M AURIZIO

Rynelr głów ny 38

| Abażury j l Cukry j
A B A Ż U R Y
hfWst̂ zne. jtotowe ora: na za -twienie. — Wytwórnia: SŁwr K.wslia 30. 1 piętro. Telit. 20*8

Ki akowska fabryka opłatkór, 
andrulów i wafli 

<il. Król. Jadwlgk 20.

A p a r a t y  
i  w z i /b o r - i i  t  i to f / r . I

F a b ry k a  czek o la d y  
A. P!aeecki S. A.

iCrakó-v

T t c n  s z i iw s i . - i  S k ł a d  
p rz y b o -  ih v  fo to g ra f ic e .

2 . l e i .  11-26

S K L E P
, , P i B r  v a z e |  M a ł o p -  F a b r u k l  w a r s z .  

C u  . - i . .  I  M a r m c l a i  S p -  z  o .  o . ' "

• l i .  S t a r a  wiśnia I .

I Apteki | Delikatesy |

f i g o l  „jAaai"
idealny Sroóók arzeczyTauza- 
j ą t y  dla dzieci i dorosłych.

Ciówny skład:
A p t e k a  . G r a b i .is k i e g o  

Kraaów — Teł, 402

DanUi

W ojciech 0lszotv8Ki
.raków, lały Ryien

□o :a m to deae '0 n tjlep! ojjakości; « e r v  Li-ajowe i za ;. ~n ; 
rurdy. i .f.uiCUJkie, \/łosltie i i-ńcugalskib-, tosoa wijdzony i marynowany; p ‘rągi i iont
u a r y n a t y  . y b i  —  ieduoro. c w a

p r ó b a  przekona kaidego o lakośol
H a n d e l  d e U k a f e g ó ur 

c u k r ó w  i  o w o e d t f  p o t u d u .
P tC A N O W E H  

u iL c a  S tu r o w iS Ś —a  Ł .  W .

Błiiik Małopolsk* S. A.
ZokUd gluwa] \yl...ikom0, R-aek gb 

załatw ia  w szelki i caya.ioSci 
bankowe. ‘

S . fl w e L t  iw ie  —  Oodziai 
w Kranówie, Rynek gł. 35.
( K r z y s z t o f o i y )  T e i .  2  I C O  i  1 2 4 .  
z h b  t w i u n a j k r  ■ y s l ;  ! " y j  

— a z c l k i c c z y i . n c j i d ! . . n k o w e o r a z  

p r z e k a z y  r . a  w j y y s t U i e  m i e j s c a -  
w o a c i  k i r j L  i  n a  g r a n i c y .

Ziemski Baisk K/adytowyT. A. #e Iwo wie — Oddział
w  K ra k o w ie , F lo r ja ń s k a  32
Z a ł a t w i a  w s z e l k i e  > r a n s a k u | e  i t z a -  

k r e s  b a n k u  w  o ś c i  w c h o d z ą O B a  

S p r z e d a ć  ł  k u p n e  w a l u t ,  p a p i e r ó w  

w a r t . ,  u d z i e l a  k r e d y t ó w .

lyielizna
_il-. Jliu-jwlśinr “

poleca n-ijpi jkniejsz j bi '  i n;, 
Syjam y i  obuwie. Tani miesiąc!

m i l R Y K A  B I E I i U ZN Y  ■ UlłKOTŻR'*ra w  - Fodgórzc
D i j b r u w s k a  15«

| Browary

N a j l e p s z e  ź r ó d ł o  z a k u p n a !

Fi?. PAWŁOWSKI
S z e w s k a  27*

\Vi5dki, likierj, koniaki, wina, 
owoce, kawjr, facrbaly. kakao, 

konserwy i czekowdy. 
M A S Ł O  D E S E R O W E .

Mutel i restauracjo,; Monopol"
Gertm iły 6 Telef. 405
pokoje g,oś«. zkomf. urziyiz.. bufet, band, 
delik. Potrawy ciepłe. Menu z 3  dań zł 1"40.

M.PLESZOWSKI
J k A Ł Y  L Y Y E E  L .  2 

T E L E F O N  4136.

J O Z E f  W IT E K
zawodowy mechanik, stroiciel for- ieoinnów, kier; ^ ytw. lortepianow 
b. Gabryelska, ul. Stolarska L. 6. 

lełefon 389.

j JBatra |
A G B O D Y ^ A hiC"

in ż .  T .  K l e c z e w 1 i 
! a g i e l l o ń s k a 6 . T e i I3 £ 6 6 .

LIEk,VS2bllł:ĘUa, SKóAb FUTŁili

A . AACJI uH5Sr.lt 
ULiliA HiOD̂ KA L. 14-16.

S t. Kierzek
k u ó n i e r .  I

ul. śi.. Anny L. ..

Fcira& rm y^laM loor
uznane z a  najlepsze, 

na jtrw a lsże  i naftańsze 
Kraków, Grodzka 13. Telefon 17

FU TBA
H .  “  B L U H
ULICi .  ,ił.U .iS H A  f .
?iacov -ir i Kad futer
T. SIERPIŃSKI
ul. Florjańska 32. Telefon *1564.

Galanterja
Ł

ly r^H  gŁ 5 .

Dom
dla nandlu i przemysłu
C e n t r a l  - :  H y n e l i  - ; J .  s c .  A — B  

F i l j  , ■  B y n e k  g ł ó w n y  3 o ,  C — I )  
T e l e Ł  4 1 0 2 . 3 6  u

t f ł ó w n j  b i u r  o  k u  . . . a  1  H p r z e u a ź y  

. e d n o ś c i ,  . . l a j ę t k o n  z i e ' l a k i c h  

g o e p o d a r s k i e b ,  p a r c e l ,  l o k a l i  

h a n i l i o w y c b ,  ’ i l e p ó : r  1  i .

o r a z  b i u r o  o g ł o s z e ń  i  r e k l a m y .

J Dywany
N a j t a ń s z e  £ r ó d t a  ilywiinów 

persUieli ty lko  we firm ie
L E W K O W IC Z . I J U R A M  

- i r o d z b i  30

| U a r b y ,  l a k i e r y

Browar Okocim
reprezentacjo-* 

ul. J a n a  5. Tel. 195.

Gurcie

:WkEL
PO ź RSLA

W ‘lńS8JI liTkL ZZił. iEL mi.

I
lnstalażcje

elek tryczne

D. Schreiber
ulica FLORJAŃSlfA 32. 

—  m a g a z v n  m ó d  —

l i  ,.U1
p zybory do śivfatła elektr-ycz- 
negr 1 dzwonków elektrycznych 
spKzeilajc ..a jt..u ie j f-m a „LUK1! 
PTab Dt luik ..ński 2, Tel. S33&.

Ju b ile rzy ,
z fo tn ic u

Obrą. kl ślubu i, pierścionki, 
broszki 1 t .  r1. w  “ ‘ocle i  'u s- 
b r ~  o ra r  » a l» n ts rja  w  .dużym 
ifyborzó 1H d e k - U w s U ,  

S u k i e n n i c e  26 - T 7.

Kawiarnie
»CĘNTRiLLNA s

ul. hm&jewdkicgó 1 
Te1efo„ 1460

ESFLANADA
Karol Woikoy.sYi 

ULICA PODWALĘ L. 1

, O r a n d  H o t e l "
u l ,  6Hmv1cohvaKa &

M a szyn y  
d a  p isa n ia II Gptyęy ||

J io n fe J c c ja  
•d a m s k a

W1UTOK BROMOWBIZ
ullcu Szpzepańeku L, I.

M a g a z y n  b ł a w a t n y  o r a z  p i e r w -  

s z o r z ę d n a  p r a c o  w n i a  s u k i e n  i  k o -  

s t j u m ó w  d a m s k i c h .

CIUJ3K REM IN G TO N  MODEL 12 
Wytyczny przcdhtuwiciol na Itzęczp. Pol, 
Meble biurowa pierwszórzędiioj fabryki 
pabianickiej oraz wszystkie przybory 

biurowe 
5ow; praomyafowo-handlowo

3L0CK-BPUM =5. A.
«/ WARSZAWIE

Oddz w Krakowla, Bracka 1/ fol. 203E.

| Masarnie i| J o uzdij |
Jionfelecja

dziecięca |Tcmasz Riiobel
ADOLF FĄBER

f L b f i l A . ł S K  \  r .

oraz

I l j i c ta r n ie  
sJcłacly n u t

Księgarnia J. Czerneckiego
R y n e k  j ł ó i t n y  11 

poitua kei żk i ..i.uln. aankow e 
i  bdo tiystyczne

G e b e th n e r  >  W olff
Rynek gł. 23

książki n u ty , pisme kTB.uwe 
I jagraniczE e.

Księgarnia Pulska
mapy, książki, a tlasy , n n ty  na 
rozm aite in s trm ueu ta  i orkiestry
S ła w ko w ską  3 (H o te l S aski) j

ISI|SA!1NIAT.S.L.
“ |. ś  v. Anny 5

poleca ha gwiazdkę: 
książki ib izkowe dla ma­
łych 'tołe.ci młodzieży.
W ysyłka n a  p r t  t t—Cję od . w otuą 

pocztą.

' . a B I i J s i f f l B
Florjańska i  Tclefu 309

I Oszklenia 1
p i :  c c w j i a m c c l i a n .  d l a  n a p r a w y  

. . i a s z j „ i t a ( , i s a n i a i -  c b o w a u i i i  

„  U u i iu n a l  C i is R c g i s t c i - “  
K A Z in iu d R Z  B U C H A K S IU I
ul. F lorjauaka 32. — Tel,. 2434,

Długa 27

S t .  S i i - f e j i i a
mafii Qia 

Tl irjańsU ńl< Tel 5Ł2. Krainie |
M a szy n y  
do szycia

św iatów-1 sławy ,,Ił ]i'VrI'Ti'’’, 11 
Dłngolctoia gwu* ucjąlll, ora^ 

j a  r a t 1 
IW. 1 B .  W E IS S !"  E r  G 

S l a r o w i S l u u  10 .  T e l ,  S O S S

M ^ te ija ły
budow lane

Cemenl
' najw yższej 

gatunkowe] w artości
m ark i: 

B o n a r k a ,  G o le s z ó w ,  
C ó r k a  1 T  :e  a k o w a

„TEATR A LN A4’
S zj.^ a łn a  3u j T e l *2320

r is  A v łs  f u t r u  im.

A C T O  .  P A 1.A IS  yT. n ip p d ia  
nl. Smcl. nuk J l ,  Telef. -07 

pomieszczę t  &u.uJcbod£ .r 
w sze"-iem i -wygodami, benzyna 

■ż odR r. n a  m iejscu.

I G r a m o f o n y

u ił.  C A  i
mag. tow , modnych męskie! 

i ’ .1 iskieb 
SluW-OSka 8 (Ceny W-iirentjpe)

- EE«aiLHhisajailAUI-KJUjl
Św iatow y gram oton uzn . m ark i 
„Gfor swego p an au i  „Piszący 
aniołek* poleca w  w ielkim  wy­
borze najnow sze zdjęcia pierw- 
^ r z ą d n y c h  arty stów  oper, ope­
re tek  I najnowszych tańców  an ­
gielskich i  am erykańskich, jak : 

sh im m y i  blues

The Gramophoii Co. Lid. lonJon.
J c u e t a l  j y  r a p .  a z e ^ o a n .  a  P o l s k ą  

J  1 Z E »  1 /E ltS L E K  
, r r a  ó w . u l . f  j i t u s k a 25

K o n fe k c ja  
ęn es ica

i  r a - r y z a  . . a j p r z e d n l a j i z y o k  
I  l i k t  i r ó .  i  • '.=

\  1 L .H V E N  L U C A S

JBOLS
R o k  z ą l .  I 5 7 S  ZądllĆ

I N a  k a r n u w a ł t  ~  
Srnu Lugl i  ubrania męskie, 

dzieci jc e  p~leca Ł ijtan ieJ . 
,D " i r "  K : : i F " i H c » . -  :.-v“  

G r o d z k a  26 .

Magazyn gaiauteryjnj, 
skład bietkny, obuwia 
kapeluszy, płaszczy, 
prz} botów do 
podwźy

A Siawkjwska 8 
r Telefon Nr 516

Likiery Meble
S n C T A N  J G L IC I 'ż

S ław k o w sk r 10 T ei, i2Gl
L .jn p le tn e  n r z -  d— i a  w nęt: _. 
P a ro w a  fa b ty k a  m eb li s to la r ­

s k ic h  i  ta p ii tsk ic ib

M. PLISaCWSKl
L i k i e i y  W  w i e l l t i / n  w y b o r z e ,  i  a k

i d a c z e w n k f e p  
K o s c f U i c . j t t

i in.ie, ora . .zodti ła x wyrebi’ 
spec. ,W isniak m ituralny* poleca 

po cenach konkurencyjnych
E .  S T I  IG  

ul. 5 r i. ;g ó rzcck n  4,

M AfiY  R Y N E K  L.
T E L U F Ó N  N r  4 1 3 1  póloca:

u z ą d z o j l  ► .u ie sz k a f  d jW -n y  
pei e t i a .  a o Ju iy , kocc . ł u i i  * .u, - 

s lę ż n e , n ik lo w e ,' d eko rac je  
rn tjcrz , b ro k a ty  i  t ,  p .

L u s t ra
szyb k i sslifozuane

J^AŁADY PRZEi !Yfc-L 
SZKLANEGO S. A:

Kapucyńska 7 — Tel 254i .

M aszy, ii 
do p o w ie la n ia

I l U d o l f  JS t r W a f c
Grodzica 4 4 . l e i ,  35195

JPi z i / b p i y  
cojsl/owe

W ielki w ybór a rtykułów  po ce 
uach  um iarkow anych poleca:

'. KA?ES?łlK
F f o r j a ń s k r .  2 0 .  T e l e f o n  l ó o a

i  W iT tlA Z E  
JZ K Ł a , L iiSTK A ,

T . Z A  T i lZ I K O  W 3 K I
ul, św -Tana L. 30.

wynibjuiuje n .-iŁatiy wycleczU * do dworca kolejowegoŁ śisŝ rsowiai
Karmelicki 45. Tek. 69

J Ę C Z Ą 44
C en tra la : Czarno- r  ajak 7 k  

T e l e f o r  i 4 7 l

i, ijstlowsKa 4&
Brzytwy angieldUie sztuka  12 zł, 
zwykłe ilob reod i do 8. zł. G arn i­
tu r  : pasek, pendzel I brzytwa, g z ł.

im a! i s t e a*inv»p ' -finiMi iiii[j "d ■; i -lupz 
‘ ' p n ; a  ‘ ą u u j j a  ‘ - z . j ł s  p i - a u ż o  a i j j ,  

l3Z9AZU.ta '  Yi01i4a“ A.lOq..ż:

|  H i B s Z t i u r m f e  |

„ O ra r łd -H o to r
Sławkowska 5.

RESTA U RA CJA
M I E S Z C Z A Ń S K A

Flgljański, 19.

STAKY T E A T R  
n l , . ig ie l lo ń s k a  Ł. 

F i l j a ;  nH o te l  F r a n c u s k i1*, 
ul, F ija rsk a  13, >

is z tifie m ie
b rzy tew II y rd b y  'rew n ia n e  

do i  złtikoiuanie

U s z c z e ln ie n iu , j | Witraże j
USZCZELNIENIA

0L alkow a, f ib id w e  c a u to w e
i ł .  i i - j f f c r

Z w i e r a y n i e c k a  z a .  T e l e C a n  1 3 9 4 .

W edy
m in era ln e

.19

W i-da f ju iz k aiyvijE
wyrobu fabryki

K Rżąca i Chinursld
ulija św. Gertruily L. 4 

Najlepszy przeczyszczaj"̂ !
!)o  n  - I j c i i  w  a j l e i i c i i  ó r » j *  , | w

| P e rfu m  er je  || M y t ó w n ic y  |
I

Teofil Bękner
Sukiennice 20

LBSEUKIEWICZ
I  SKA 

Rynek główny L. 11 
Plac Szczepański L. 2 Sanitarne
SANITARIA11

Spółka x )g i. o d j ,
S ła w k c -fb k r 6,  Telęf. 3 05 0 .
n

Witold Theobaid
daw niej B racia Theobaldowia 
P e rfu m y  n i  m g } .  —  S t a iriw w a fe a  t* t

u

Mleczarnie

B ETO N "
(ik c yin a  S pó łk a  b> lowlana 
ul. M ikołajs!. 32 ta l . 43 14 . 
wy touuje wize'Mb roooty Ludowi.

OZfYL TOWA&Om
o e s i a r o z a  -  - y  i t k i o h  m  ,t  i r j a l ó w  

u . i d o w l a u y . 3

.- DUS
E. :: ’i.;zyń...a obecnie ii Pytel .'at ĵalońejia U78
Plac W W. źwiętych 10. ‘Co1. 3323

Naczynia \

Przedsiębiorstwa,.
b u d o w la n e I

P r z y b o r y  p i c m »

E.' CZAFLlNSEI
SZEW SKA 2.

,S ■EugJiołiJ- ;js‘AnMIw»«ł(S -MIr.’3 op ńątuji ‘uiłsni
--------------------------g ńqoi&ń

[aniod i  bas. w  
ą ezmpuepe

*9 j W Ą p q e m  ;-k j l  -a ™ 
oqcU  uAOTUpu)

( J r z ą d L s J i a  k u c h e n n e ,  d o m - W a  

I  r ó ż n e  n o w o ś c i

A. S A TTL E R
G ER TR U D Y  24 . T E L . 4623.

FK . LEJNE R T
3 Ł A W K 0 W 6 K A  0 .  —  T E U  1 0 4 . 

S k ł a d  f a r b  m a t e r j a ł ó ' *  L - n d o w .  

h e n s 5v n v . ' s m a r ó w  i  o l M .

Herbata || Kapelusze |( " Maski |j_ Ożniwie |
ilNAKUJIITA h e r c a t a

iZ5 „

W S Z Ę D Z I E  D O  A W B Y C J A I

Szaraki i  Svn. '‘traków.

m ę s k i e  1  d a m s k i e  o r a z  o b n w

L  HOCHSTÎ
ULICA FLO.łJANSKA L  J

b a l o - h e  i  c h a r a l  s r y s . y C i . n _ ,  o r -  

■ l e i y ,  o r d e r y  Ł o . y i j o n d w e  i  t .  d .

WUitot* H a n i  e i  c r
S z e w s k a  S I .

O r y g ,  t ' j o w i e  a n g i e l s k i e  z  g u ­

m o . ,  e m i  p o d e s z  w a l n i  p o l e c  r f r m a

Lesei kiewicz i °>ka
B y n e k  1 1 .  ’  p l  S z c z e p a ń s k i  2 .

J. Walenia
Fićczęęie ti xuc.su cowe 
m o n o g ra m y  i  herby  

S ła w co w ska  3  "  
(H otJl Saski).

W i n a  n i  u  t e ,  l i k i e r y ,  
k o n i a k i  llcca

J, Bielicki jw. H _
M a ły  R y n e k  1.

» S  A Ń łT f A R I A * 6
i u ś l r u m e n t a  l e u .  J k l  ,  J l t y . . u ! y  

f i r n o w e ,  o p a U L a J i ^ s z k ł a  e u e m .  

S I a « y \ v W a k  1 S ,  T e l .  BO SO

S k ła d y  
\ .k ó r  szewsłc'ch

l

W ó d k i  i  w i n a

Wiktor Wanderer 
ul. .  Szewska 2i 

Tel. 3530.

1 oszklenia zwykłe

^apacynska 7 — Tal. ao

Z a kva n ? i
fó fo g ru h czn e 1

takiad dla fotojraf>! i dortrellir 
„SZTUKA*

SiatiwiSl n 22. is. vis iliiu FewuSci
w y k ^ J U j C  a r t .  w s z e l k i e  . L b o t y  

w  z a k r e s  i o t o g r a f j l  v  „ 1 ,. .-  

o r a : ,  z d j ę c i a  l o  l e g i t y i n . i c . -  

' i  r a z  t o r t ó w  n a  ł a d a  i l u
w  5  -  ta.c—
Ceny b irdzo pizynt^pne

W yroby
ba .ce lm a n e

Kupujcie
znane kraj iwe wyroby

o at.e łn ian p Łrj.y

ficia CZKfOWICZKł
w ANDRYCHOWIE
!I Jprzedaż hurtowna It 
ito siada ekłądy hurtów- 
rie we wEaystkich więk­
szych ciastach sr ł  raja

fifnusKif 11
Barska 87 £0 lei. 2155

A . B L  j  ‘ ENk’E L  ii 
Pawia 12. Teł. 52

d o s t a r c z a  hurt. i  detal, trjsiaL s 
M o n w ilu if c U  k o p a l i  s f ik a o t 1 w k i o l i  l  k r .v

S p o r t

LESERKIEWiOZ
: siu

lYNbK GŁOWNYll. 
PI,.SZOZEI*AivSiai.

W ę g ie l
drzetvr>

Z a k ła d y
kra w ieck ie

J L *  i n  A  K r a w i e c  d a m s k i  
, U H J U n  i  m ą  k i ,

D ę b n i k i ,  K y n c k  i  —  w y k o n u j e  

J o b ] . ,  n i ż e j  n i ż  w . ś r ó a . t i i e ś c i u .

n l .  M l k c l  j s l i a  1 3 , t e l e f .  S 0 3 7  

■ 250ja n i ż e 1 c e n n i ' i . - .  —— 
Tam że di tabyci , t n r n a i e ,  
f o r m ; ’ ,  p o - -  o z i i i k i  i  t .  p ,  o r a n  

U n i k a  k rn iń - w -

Z a k ł a d  k : - a  i v l e e k  I  d a m s k i  
.  . u , s k i

i. Kuwa:a
a l i n i  S z c z e p a ń s k a  L . 11,.

Zegarki |
Ala jta n ie i w  K r a k o w i e
i e f f A L y ,  K e g . i r k i p r e c y z y j n e  o r a z  

w s z e l k ą  b i ż u t e r j ę  s p r z e d a j e  

S. .sz tran, pl. Ib to.ki 5.

WŁA-L J A .t H liW a k t
u l .  K a p u o y ó t k a  3 ,  T e l e f o n  3 2 0 d

p o l e c a  w ę g i e l  i  h o l c ^  

ó r n o u t y s U l  z  k o  p a l n i  „ K r ó l ”  

ć t y b r o w s l u  „  n  „ K a z i m i e r z ”  

l u u k o w . i k i  „ J a n i n a ”  i  „ K r y s t y n a "  

g ó r n o ś l ą s k i  k o h s  K n u r ó w  

w r a z  7.  ' l o u t a w ą  d o  p i w n i i :  
p o  c e n a c u  k o n k u r e r ^ y j n y c h .  

D o g o d n e  w a r u n k i  z a p ł a t y .

F A B R Y C Z N Y  S K Ł A D  
ŁEGApKOft*

ÓjtóOA
4 . SJLIkŁWTU 

Grodzka I — Flofjańsl.- ’9

U irnB '.lih' węgla i (rZL/i?
D r a  F r .  l e l o n l  ca 3 S n .

P a w ł a  5 .  T e ł .  1 7 4 .

Z ast. w ^ęla  jaworznickiego.

| . Żelazot |

S zk ło
p o ree lana

Jan Kvdatkows ii
Z w i e r z y n i e c k a  1 9 .  t e l .  / s  ł b o  1 2 . 3

Najlepsza gaL zwęgla i Jrzewa.
• u-tki Ś.Yiąj., raptularze kalen 
darze tygodnie ..c , Lieszt ikow< 
scionud w  d n ż y m  w y b o rz e  

A . Z E M B K Z Y C K 1 
U Ł . F L O B J A N S K A  9

VI. JAZES
RynJh gł. 85. TeL 4582. 

Nowy dział: lustra.

P rzy b o ry
szew skie

. n - a z  . T s j e l k i e g o  r o d z L j u  3 k o i y  

t a k  k r a j o w e  j a k o ś c i  z a g r a n i c z n e

E i b c k
śćf.  K rzy ża  7 .

PORCŁLSHf. 12 KIO, 
L a f f l l H

po cenach konkurencyjnych 
poleca

„ALBriazogr.oil)j.
K .a k ó w , S z c z e p a ń s k a  7 .

P O LSK I TARG
SLłady v. egla, gómośiąsk., k ra ;., 
U j ki-itćw i  di -owa pr. ’  u l i  
Pawiej. Biura Podwale ,tel. . s c

W yroby  
l'O szykarskie

stalowe
Kres S. A. Biała, (ad Biel.Aol

P O O I K O W Y
gotowe i półfabrykaty 

Krae S. A. Biała ( i i  1 BieLaoj

Z a k ła d y  
p o g rse b o - ,,

SYNDYKAT 
KOSZYKARSKI S- A
Sjcrepańalcr T, tel. 1493.

V

„COWCURDIA1
JA  SA V Mar E Ud

plii'5 Szozoiłfułskl :i, T«teron -3'3r 
fe-lyny zn!vlaJf puńalajłay wU- 
ain Łabrykj trumien. UrziJza 
nłgrziłby od lujskfłiunlejasycUil>» n;ifhoiiiLS<vt!'ł

Ciciofl-jni' Drukarni Literackiej n Krakuwle, ulica Jagiellońska u  10,
ujó^dcą 4ruka ti'L , L ,  UócaM,


